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PONIEDZIAŁEK 23 STYCZNIA 1950 ROKU 


Czou En-ilai 
przybył do Moskwy 


stwowej rady administracyjnej: A 
minister spraw zagranicznych Chiń- 
skiej Republiki Ludowej, tow. CZOU 
EN - LAI, 

Po przybyciu do Moskwy. tow. Czotu 
En - lai złożył przed mikrofonem 
oświadczenie, w którym m. ia, 
stwierdził: y A 

Dalsze wzmocnienie przyjaźni 
| zacieśnienie stosunków między 
dwoma wielkimi państwami — 
Chinami i Związkiem  Radziec- 
kim — posiada niewątpliwie: o- 
gromne znaczenie dla sprawy pO- 
koju i postępu na Dalekim Wscho 
dzie i na całym świecie, 

Przy słusznej polityce - zagra” 
nicznej Generalissimusa Stalina 
oraz przy realizacj przez prze- 
wodniczącego Mao Tse - tunga 
w sposób nieugięty — polityki 
współpracy . między Chinami a 
ZSRR, żadna siła nie może prze- 


MOSKWA (PAP). — Agencja Tags |  Szkodzić temu, by nasze dwa 
donosi, że w dniu 20 stycznia br. wielkie państwa ramię w ramię 


P I z e m Ó W i (= n 1 2 przybył do Moskwy premier pań- kroczyły naprzód, 


ROX M (VI) 


Oddajemy hołd Leninowi 


— realizując Jego Wielkie Idee 


©dsłomięcie tablicy pamiątkowej w Krakowie 


Świat pracy całej Polski na niezliczonych akademiach oddał hołd 
pamięci genialnego wodza proletariatu i twórcy, pierwszego w dziejach, 
państwa socjalistycznego, — Włodzimierza Lenina. We wszystkich mia- 
stach, miasteczkach, osadach i wsiach masowy udział robotników, chło- 
pów, młodzieży szkolnej świadczy o głębokim przywiązaniu do ideałów, 


Nr 23 (1305) 


reprezentowanych przez Wielkiego Zmarłego. 


STYCZNIA 1950 R, W 26 ROCZNICĘ ŚMIERCI WIELKIE- 


tow. Bermana 


Towarzysze! Obywatele! 


Proletariat Krakowa, składają: 


Chińska Republika Ludowa 


mianuje swego przedstawiciela w ONZ 


2 GO WŁODZIMIERZA ILIJICZA LENINA — ODBYŁO SIĘ Zebraliśmy "się w / 26 rocznicę dzić hold pamięci Lenina, dumny s eia 
W KRAKOWIE UROCZYSTE ODSŁONIĘCIE PAMIĄTKOWEJ | smierci Włodzimierza Lenina, aby |Jest Z teg% że w murach jego mia- sk 
TABLICY NA DOMU PRZY UL SZEWŚKIEJ 16 GDZIE W Ro. |mietci Włodzimierza Lenin, aby |-ga żył tpracowai Lenin, „ . | Mota Gzou En-lai do Trygve Lie i Romulo 
KU 1913 TWÓRCA PIERWSZEGO  SOCJALISTYCZNEGO PŁŃ- i Ai '|, Ideom Lenina robotnicy Krakowa | PERKIN (PAP). — Agencja praso- | tangowskiej kliki reakcyjnej. Pan 


STWA WYGŁOSIŁ ODCZYT. 


* Tłum robotników, wśród których 
widać wielu znanych przodowników 


przedstawiciele władz państwowych. 
par'.., wojska, władz miejskich, rek- 


wśród Polaków, na polskiej ziemi, 
W tym domu, na którym dziś od- 

słaniamy tablicę pamiątkowa, roz- 

brzmiewał głos Lenina, iskrzyła się 


byli wierni walcząc o swą słuszną 

sprawę w latach przedwojennych. 
Ideom Lenina pozostaną wierni 

budując w Krakowie nowe, lepsze 


wa Nowych Chin donosi, że minister 
spraw zagranicznych Chińskiej Re- 
publiki Ludowej Czou En - lai wy- 
stosował do przewodniczącego Zgro- 


Trygve Lie uprzejmie potwierdził c- 
trzymanie tej noty prołestacyjnej i 
zakomunikował, że kopie jej zostały 
rozdzielone wśród członków Rady 


pracy, zbiera się pod pamiątko- | forzy wyższych uczelni, delegaci or- | myśl Tenina, płynęły słowa, które |życie, budując świetniejszy, niż kie- | madzenia Generalnego ONZ, Romu- | Bezpieczeństwa. 

wym domem i wypełnia całą ulicę. | ganizacji związkowych i  społecz- |odsłaniały prawdziwe oblicze Rusji |dykolwiek Kraków” Socjalistyczny. | lo, į do sekretarza generalnego ONZ, Pragnę obecnie zakomunikować 
„Również na przyległych ulicach przy nych. 5) „._. 4| rewolucyjnej, toczącej nieprzejedna- | Czcząc pamięć Lenina, upowszech- | Trygve Lie, następującą notę: R GRE PERAE 
megafonach skupiają się masy robot-| Na uroczystość przybył również | na walkę z wyzyskiem kapitalistycz- |niając Jego wielki dorobek rewolu-| Ww dniu 8 stycznia 1950 roku skie- , ntrainy  Rzą 


nicze i młodzież szkolna. 


ambasador ZSRR w Warszawie — 


nym i z uciskiem narodowym. 


cyjny, głęboką Jego myśl, wzniosłe 


rowałem do ONZ notę, w której żą- 


skiej Republiki Ludowej mianował 
Czian Wen -tiana przewodniczącym 


Wzdłuż ulicy przybranej sztanda- | W.Z. Lebiediew w towarzystwie kon- Jego człowieczeństwo, służymy spra- | dałem by Organizaci 5 

h ko RAE. . z R VI 5 O ia 3 R. 4 r. JCB = rak Ta PRS A y ganizacja Narodów 4: jachia: ci TB 

rami. proporcami i transparentami | sula ZSRR z Krakowa — Bakunowa.| Z nicodpartą siłą i pasją piętnował | wię Polski Ludowej i sprawie poko- Ziedńoazonych i Radi Be Zak delegacji chińskiej dla uczestnicze 

i > i Ow EFON 5 „słóżci p wówczas Lenin tych, którzy chcieli |; z ft +laniai „ę > zez Doe dz £ zpieczen- | nia w posiedzeniach i w pracach Or 
ustawiła się kompania honorowa| Po żagajeniu uroczystości przez „tych, którzy Ji | ju, służymy najlepiej sprawie pro- |stwa wydaliły nielegalna delegac w pc 4 A 

WP. 5 I sekretarza KW PZPR tow. Rybic- | Sprawę rewolucji utopić w bagnie stego człowieka e ToN tara edo ki Fa ać SPUZACI? Narodów Zjednoczonych, 

Na uroczystość przybyli członko- |kiego, wśród oklasków. i okrzyków: | zgniłych kompromisów i swarów na- s p ującą ZA ONKN= | 3 Ww szczególności w posiedzeniach i 

wie Komitetu Centralnego PZPR z|,Niech żyje Wszechzwiazkowa Ko- FSAI 2 RE 3 T Fe A 4 Ę a E e SSE Tan GIOT 

członkami Biura Politycznego, tow. |munistyczna Partia Bolszewików“, | S0ndarnosci wszystkich učissanych, ZŁ. Z >wNocZ e proszę ć w 

premierem J. Cyrankiewiczem i tow. | „Niech żyje Związek Radziecki — |do_ proletariackiego _ internacjonaliz- | | N APOC PAGZIECKI CZCI pamMIeC zp m nastepujace dwa pyta- 

ministrem Bermanem na czele, pre- | ostoja pokoju“, rozpoczął przemó- | Hu, który jeśt rękojmią ZWYCIĘSKIE- L p: SEZ i gS 

zes ZG TPPR tow. min. Świątkowski, wienie tow. minister Berman. go szturmu na twierdzę kapitaliz- T« r å 1 KIEDY nielegalni delegaci nie 

mu. X dobitków kuomintangowskiej 

54 4. KA r . Po niepełnych 5 latach genialna IE 1e O enma kliki reakcyjnej ZOBLAGĄ wydaleni z 

I j } n GII myśl Lenina wcielona w czyn przez Organizacji Narodów  Zjednóczo- 

proletariat rosyjski, zatriumfowała > X ) nych. i z Rady Bezpieczeństwa? 

Ę Yair ; w Wielkiej Rewolúcji Październiko- Masy pracujące Związku Radzie- |w Moskwie odbyło się uroczyste po | Uważam, że przeciągająca się do 

* ZAKOPANE (PAP) W dniu 21 bm. | Dunajcn uroczystości z okazji 26 ro wej; otwierając nową: shokę zwycję- ckiega składają hołd  nieśmieftel- |siedzenie żałobne KC WKP(b), Mo- | dnia dzisiejszego obecność nielega!- 

odbyły się w Poroninie i w Białym |eznicy zgonu Włodzimierza Lenina. : skiego socjaliżmu rafa ofiarnie PEMU geniuszowi ludzkości, twórcy |skiewskiego Komitetu WKP(b), Pre- |nych delegatów, niedobitków kliki 

x ; Łk aE hę; “y |Partii Bolszewickiej i państwa ra- |zydium Rady Najwyższej ZSRR. i | kuomintangowskiej w ONZ i w Ra- 


"TĘ W uroczystościach wzięli udział | całej ludzkości drogę do lepszego ŻY- | asiant RSE”: > a LEG Ba Zr bież $ ; Fabera, 92 z 

Przedstawiciele państw przedstawiciele Komitetu Centralne |cia, do likwidacji nędzy i ludzkiego wetem ie wosniżzratwi (be Że, Najwyższej San „padają sj Ae ainis oE E S ae rA 

.. . i > złontkarni iura Polity | poniżenia. » 3 E skiej miejskie] rady aeiegatow i 0- <= a $ 9a 2E arl 
demokracji ludowej zę chi, Aki poza nod CZA i e oT A = k Uroczyste akademie żałobne, no|kręgowej rady delegatów, KC Kom | 9i być natychmiast usunięci. 

i | czneg - pre A ? Lenin całym swym wielkim i go- |święcone budowniczemu pierwsze- |somołu, prezydium Wszechzwiązko- KIEDY legalna delegacja 


w Mauzoleum Lenina 


MOSKWA (PAF) — W dniu 21 


wiczem i tow, ministrem Bermanem | 


na czele, prezes Towarzystwa Przy- 
jażni Polsko - Radzieckiej tow. min. 


"CYM cime nienawidził ludzkich 
nieszczęść i wierzył żarliwie, że. lu- 
dzie potrafią odrzucić je, jeśli będą 


go w świecie państwa socjalistyczne 
zo, odbyły się we wszystkich stali- 
cach republik radzieckich, miastach, 


wej Centralnej Rady Związków Za- 
wodowych oraz przedstawicieli orga 
nizacji partyjnych, społecznych i Ar 


Chińskiej Republiki Ludowej 
pod kierownictwem Czian Wen-tia- 


na będzie mogła uczestniczyć w po- 


7 T ie 5 p BĘ s o H » - . > 
stycznia br, w dzień 26 rocznicy 780 |Swiątkowski, przedstawiciele stron- |o to niezłomnie walczyć. wsiach i osiedlach robotniczych |. 2 a siedzeniach i w pracach ONZ i Ra- 
mu genialnego wodza rewolucji — |njectw politycznych, delegacje robot- di I A R » ZSĘR mii Radzieckiej, poświęcone 26 To- | gy Bezpieczeństwa? (waż p 
Włodzimierza Lenina — pracownicy | pików ał kraj raz tłumy Dziś, w 26 lat po śmierci Lenina, | "> s AE tie x y Bezpieczeństwa? Uważam, że 
zi DY |ników z całego raju oraz umy à *ę* cznicy "Smierci Włedżimierza. Leni- | legacja ta powinna być dopuszczo= 


ambasady RP z ambasadorem Ma- 


rianem Naszkowskim oraz człońko- 


| 


miejscowej ludności. 


dzięki temu, że dochowalismy wie*- 
ności ideom Lenina, dzięki temu, że 


PRZEMÓWIENIE TOW. PAWŁA 


na. 


posiedzeniach i 
i jej organów —: bez 


na do udziału 
pracach ONZ 


w 


wie bawiącej w Moskwie delcgacji | Na uroczystość przybył również |ra straży. leninizmu stoi Wielki POSPIEŁOWA: NA UROCZYSTYM | Referat pt. „Pod wielkim i nie- z 
: EAEE i ;|ambasador ZSRR W. Z. Lebiediew | Stalin i twórczo gə rozwija, idee| POSIEDZENIU ŻAŁOBNEM fis z zwłoki. 
polskiej z ministrem handlu zagrani ZA DBZ. OR WYR wy zwyciężonym sztandarem Lenina- i 7- S 
cznego inż. Tadeuszem Gede na cze) W P Eg A t tal Lenina — Stalina objęły już 800 mi- POŚWIĘCONYM 26 ROCZNICY TENRA Będę Panom wdzięczny za odpo 
E . SZ > oroninie Otwarte zostało uro |Eonów ludzi i trwają w zwycięskim ŚMIERCI LENINA Stalina do triumfu komunizmu” — | wiedź w jak najkrótszym czasie. 


le złożyli wieniec w Mauzoleum Le jezyście Muzeum w Domu 


nina. 

Równocześnie złożyli wieńce wszy 
scy przedstawiciele krajów demokra 
cji ludowej Europy i Azji akredyto 
wani w Moskwie. 


WARSZAWA (PAP) — Władze 
państwowe ostatnio coraz częściej 


Lenina, 
w Białym Dunajcu zaś, gdzie Le- 
nin również przebywał — otwarcie 
świetlicy i biblioteki. 


B 


najbardziej jaskrawych nadużyć zo- 
stały pociągnięte do odpowiedzial- 


Li 
(Obszerne sprawozdanie z uroczy- | są źródłem naszej siły, są rękojmią 
stości podamy w dniu jutrzejszym). 


Komunikat w sprawie działalności 


zrzeszeni „CLamriłtas* 


pochodzie naprzód. 


Siły rozbudzone przez idee Lenina 
Stalina przyniosły nam wolność, 


naszego bezpieczeństwa i pokoju. 


nowemu zarządowi „Caritas“, aby 
z całą pieczołowitością kontynuował 


W Państwowym Teatrze Wielkim 


MOSKWA (PAP). — Agencja 
TASS ogłosiła oświadczenie mi- 
nistra spraw zagranicznych ZSRR | 
— WYSZYŃSKIEGO — o nastę 


wygłosił tow. Paweł Pospiełow. 


eksploatacją narodów Azji — mogą 
liczyć na wszelaką pomoc ze strony 
p. Achesona. 

W przemówieniu tym Acheson nie 


Podpis: Czou En-lai. 


Niedorzeczne kłamstwa Achesona 


nie przesłonią bankructwa polityki imperialistów w Chinach 
Min. Wyszyński demaskuje oszczerstwa sekretarza stanu USA 


co następuje: Związek Radziecki, u= 
zbrojony w te nowe środki, oddziela 
północne rejony Chin od Chin i przy- 
łącza. je do Związku Radzieckiego. 


otrzymywały z różnych części kraju | ności przez właściwe organa są- | opiekuńczą dziąłalność wszystkich pującym brzmieniu: |= ea uczynić szeregu wrogich | Proces ten jest zakończony w Mon= 
skargi na marnotrawstwo w gospo- | dowe. zakładów opieki społecznej „Cari- | „12 stycznia br. sekretarz stanu| Wypadów w stosunku do Związku Ra | golii zewnętrznej. Jest on niemal za» 
darce zrzeszenia „Caritas“ w Polsce | Państwo Ludowe udzielało zrze- | tasu* zgodnie z charytatywnymi ce- |USA ‘Acheson przemawiał w Wa-| dzieckiego, nie cofając się przed jaw | kończony w Mandżurii i jestem prze- 
ze szkodą dla podopiecznych oraz | szeniu „Caritas“ i prowadzonym | lami i zadaniami tego zrzeszenia i |szynqtonie w narodowym klubie pra- | nym-oszczerstwem, konany, że z Mongolii wewnętrznej i 
meldunki o znacznych nadużyciach, | przezeń zakładom opiekuńczym | nie dopuścił do przerwy w świad- |sy na temat polityki USA w Azji. Min, Acheson w szczególności za- | Sinkiangu agenci radzieccy ślą nader 
jakich się tam dopuszczano, wszechstronnego poparcia i mate- | czeniach opiekuńczych dla osób po- Przemówienie to zawiera nieudane | jął się: stanowiskiem ` Związku Ra- | Pomyślne doniesienia do Moskwy. 

Przeprowadzona w _ ostatnich | rialnej pomocy, wypłacało im mi- | trzebujących opieki. usiłowania usprawiedliwienia polityki | dzieckiego w stosunku do tych części | Oto, co dzieje się. Jest to odłącze- 
dniach kontrola gospodarki diece-| liardowe dotacje z budżetu pań- Nowy zarząd niezwłocznie powo- |USA w stosunku do krajów Azji, a| Azji, które graniczą ze Związkiem Ra |nie całych rejonów, obszernych rejo- 
zjalnej „Caritas“ we Wrocławiu i| stwowego. ła do współpracy liczne grono nie- | w szczególności w stosunku do Chin. | dzieckim, poświęcając największą u- nów, zamieszkałych przez Chińczy- 


kilku okręgach dekanalnych w związ 
ku „Caritas“ diecezji wrocławskiej 
oraz „Caritas Akademica* we Wroc- 
ławii potwierdziła słuszność tych 
zarzutów ij skarg, Kontrolą przepro- 


Okazało się jednak, że obecne or- 
gana „Caritasu* nie zapewniły na- 
leżytego i zgodnego z przeznacze- 
niem użycia sum zarówno zbiera- 
nych przez społeczeństwo, jak i Wy- 


poszłakowanych obywateli, cieszą- 
cych się zaufaniem ludności, zarów- 
no spośród księży, jak i świeckich 
działaczy katolickich. 

Jednym z zadań nowych organów 


Występując pod maską „przyjaciela 
narodów Azji, minister Acheson zmu- 
szony był jednak ujawnić swe zabor 
cze plany w stosunku do Japonii oraz 
do wysp Riu-Kiu i Filipin, nazywając 


wagę Chinom północnym. 

W. związku z tym oświadczył on: 
„Zainteresowanie Rosjan Chinami 
północnymi i innymi rejonami Chin, 
powstało na długo przed komuni- 


ków, jest to odłączenie tych rejonów 
od Chin i przyłączenie ich do Związ- 
ku Radzieckiego, 

Pragnę to oświadczyć i być może 
zgrzeszę przeciwko swej doktrynie 


wadzona przez Najwyższą Izbę Kon- | płaconych przez państwo. W wielu | „Caritasu* będzie stworzenie sku- | le nieamerykańskie terytoria „linią | zmem. Nie stanowi ono jako takie, |Regowania dogmałyzmu, ale chcę po: 
troli wykazała nie tylko poważne za | wypadkach: fundusze i nadesłane | tecznej kontroli społecznej nad zu- | obronną" — USA, która w rzeczy sa-| niczego, zrodzonego. przez komünizm | Wiedzieć w każdym wypadku, iż fakt, 
niedbania w dziedzinie rachunko- | przez ofiarodawców rzeczy, zamiast | życiem sum,- przeznaczonych przez |mej jest, jak wiadomo — linią agresji. | Ale reżim komunistyczny dodał no- [22 Związek Radziecki zagarnia cztery 
wości „Caritasu“ į omijanie najpry- | trafić do rąk potrzebujących pomo- | społeczeństwo i państwo na cele 0- | Przy tym Acheson mówił dużo o|we metody, nowe sposoby i korńcep- północne rejony Chin, stanowi najbar 
mitywniejszych zasad księgowości, | cy, stawały się przedmiotem korzy- | pieki społecznej, wykonywanej przez |swym pragnieniu okazywania „po- |cje, sprzyjające imperializmowi rosyj | Sziej ważny i o największym znacze- 
ale przede wszystkim ujawniła o-| ści osobistych. czesto też fundusze | „Caritas* i doprowadzenie tej po- |mocy” narodom Azji, czyniąc otwar- ; je |niu fakt w stosunkach jakiegokol- 


gtomne nadużycia materialne w g0- 
spodarce obecnych organów „Cari- 
tasu'. Gospodarka ta prowadzona 
była bez jakiejkolwiek kontroli spo- 
łecznej, co, rzecz jasna, sprzyjało 
wszelkim nadużyciom. Osoby winne 


| Komunikat 


Ośrodek 
KE PZPR 


Szkołenia 
uruchomił w 


Partyjnego przy 
lokalu swym 


te obracane były na wrogie państwu 
cele polityczne. 

Dzieje się to z oczywistą uzkodą 
dla obywateli korzystających z opie- 
ki społecznej i jest jaskrawym na- 
dużyciem zaufania ludności i pań- 
stwa. 

Wobec stwierdzonego naruszenia 
prawa, władze państwowe uznały za 
konieczne wydać, zgodnie z obowią- 
zującym ustawodawstwem zarządze 


mocy do najuboższych i najbardziej 
potrzebujących spośród ludności ka- 
tolickiej. 


te aluzje do tego, że reakcyjne siły 

w tych krajach oraz mocarstwa kolo- 

nialne, które nie chcą rozstać sie z 
. 


skiemu. -Te komitnistyczne koncepcje 
i mętody uzbroiły imperialiżm rosyj- 
ski w nowy i najbardziej groźny o- 
ręż penetracji. W Chinach dzieje się, 


Rośnie front walki o oszczędność 


Zobowiązania oszczędnościowe pracowników PZPB Nr 5 


wiekbądź mocarstwa zagranicznego z 
Azją”. 

To oświadczenie Achesona jest tak 
niedorzeczne i potworne, że w pierw- 
szej chwili zwątpiliśmy w autentycz» 
ność tego oświadczenia, przypuszcza” 
jac, że widocznie prasa pomieszała 
ministra Achesona z fakimś nmi60dpo- 
wiedzialnym korespondentem. 

Sprawdzenie tego faktu wykazało 
jednak, iż minister Acheson istotnie 


i Te 7 REFE i nia, zmierzające do usunięcia na złożył to kłamliwe i jaskrawo- 2 
przy ul. Traugutta Nr 1 indywidu 3 pe e d n 5 L T sa k y CJĘ ACZ > Płd"? KH na y , A j OSZCZET 
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niższego rozkładu: 

. Ponfędziałek — Historia 

rodowego ruchu robotniczego, 
Wtorek — Historia polskiego ruchu 


międzynu 


go zrzeszenia i wszystkich jego za- 
kładów opiekuiiczych, zgodną z ce- 
lami ji zadaniami „Caritasu, 


obsługujących 46 maszyn, zobowią- 
zali się zaoszczędzić 1 litr oliwy ty- 
zgodniowo. To znaczy zmniejszyć zu- 


279 zł za kg, oszczędność roczna da 
sumę 4.352 zł. Ten sam towarzysz 
deklaruje jeszcze oszczędność na jli- 


ści 45.000 zł. 
Ob. ob. Wyrwa Genowefa i Pod- 
ufalska Zofia — obsługa zprzebla- 


„odłącza północne rejony Chin i 
przyłącza je do Związku Radziec- 
kiego, že „Związek Radziecki 
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Sroda — Ekonomia polityczna. 


Minister Oświaty i Minister Admini 


dla maszyn. Oszczędność rączna na 


kg oliwy po 52 zł, oszczędność rocz- 


do minimum przez wyrabianie zwoi 


Z przemówienia Achesona wy- 
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Ośrodek Szkolenia Partyjnego | nia „Caritas“ i jego zakładów opie- 


kuńczych. Równocześnie polecona 


| życia z 8 kg na 2,7 kg, stosuje" 


zmniejszenie zü- 
sma- 


amaii 


tygodniowo, przez 


kg do 0,5 kg dziennie, to znaczy za- 
oszczędzić 0,25 kg przędzy. Oszczęd- | 


ry, co przyniesie około 25.000 zł osz- 
czędności rocznie, 


do Mandżurii, 
{Ciąg dalszy na str. 4 
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Pod wielkim i niezwyciężonym sztandarem 


- Lenina—Stalina do triumfu komunizmu 


Referat tow. Pawła Pospiełowa na uroczystym posiedzeniu w Moskwie, poświęconym 
26 rocznicy śmierci Włodzimierza Lenina 


komitetu 
Prezydium Rady Najwyższej ZSRR i Rady Najwyższej RSFRR, mo- 
skiewskiej miejskiej Rady Delegatów i Okręgowej Rady Delegatów, 


rem Lenina — Stalina do 
spiełow. 


Towarzysze! — rozpoczął swój re- 
ferat Pospiełow — 26 lat minęło od 
żałobnego dnia 21 stycznia 1924 ro- 
ku, w Którym zmarł ojciec naszej 
rewolucji radzieckiej, założyciel par 
ii bolszewickiej i państwa socjali- 
stycznego. Wielki Nauczyciel, Wódz 
i Przyjaciel mas pracujących całe- 
go świata. — Włodzimierz  ijicz 
Lenin. 

„Naród nasz i cala postępowa ludz 
kość zawdzięcza Leninowi to, że w 
październiku 1917 roku nastąpiła 
przygotowywana przez Niego wiel- 
ka rewolucja socjalistyczna, która 
rozpoczęła nową erę w historii świa 
ta; erę rozpadu kapitalizmu i trium 
fu socjalizmu, która stała się począt 
kiem prawdziwej historii ludzko- 
ści: 

Lenin — powiedział Pospiełow — 
stworzył i wychował partię komu- 
nistyczną. zahartowaną w walkach. 
Pod Jego kierownictwem naród nasz 
rozpoczał budować pierwsze w świe 
cie socjalistyczne państwo robotni- 
ków i chłopów, obronił swe własne 


triumfu komunizmu“ — wygłosił Paweł Po- 


państwo radzieckie przed inwazją 
imperialistów i  białogwardzistów. 


Lenin wskazał wielki cel budowy 
socjalizazmi w naszym kraju i nakre- 
Ślił zasadniczą drogę do tego celu. 

Wraz z Leninem budował partię, 
stał na czele Wielkiej Październi- 
kowej Rewolucji Socjalistycznej, 
budował państwo radzieckie — to- 
waftzysz Stalin, 


Wraz z Leninem kierował Stalin 
obroną ojczyzny radzieckiej w okre- 
sie wojny domowej i interwencji, 
kierował przejściem do pokojowego 
budownictwa. 

Wielkim szczęściem dla naszego 
kraju i dła całej postępowej ludzko- 
ści był fakt, że dzieło Lenina kon- 
tynuował i kontynuuje wiemy Jego 
uczeń, przyjaciel i towarzysz broni 
— Stalin. Z leninowską mądrością 
prowadzi towarzysz Stalin nasz na- 
ród,i całą postępową ludzkość na 
nowym szlaku historii, oświetłając 
droge walki i zwycięstw setek milio 
nów ludzi pracy blaskiem nauko- 


rownictwam towarzys 
dowano społeczeństwo socjalistycz= 
ne w naszym kraju i pomyślnie roz- 
wija się „budownictwo komunizmu. 
Związek Radziecki stał się potęż- 
nym państwem socjalistycznym ji 
poważną siłą międzynarodowa, wy- 
wierającą wpływ na całą sytuację 
światową — siłą, zmieniającą w spo 
sób radykalny sytuację międzyna- 
rodową — w interesie mas pracują= 
cych. Kraj socjatizmmu, który urato- 
wał narody Europy i całego świata 
od niewoli faszystowskiej, kraj rów 
nouprawnienia i przyjaźni narodów 
— sfał się niezniszczalną ostoją po- 
koju, demokracji i socjalizmu. * 

Oto dlaczego masy pracujące na- 
szego kraju i całego świata obcho- 
dziły z tak goraca miłością 70-lecie 
urodzin wielkiego kontynuatora dzie 
ła Lenina — towarzysza Stalina. 
Obchód 70-lecia urodzin Józefa 
Stalina przekształcił się we wspania- 
łą demonstracją, niespotykana dotąd 
w swym potężnym rozmachu, w de- 
monstrację solidarności i przyjaźni 
wszystkich pokój miłujących naro- 
dów i ludzi pracy wszystkich kra- 
jów. którzy w towarzyszu Stalinie 
widzą swego ukochanego Nauczycie 
la i Przyjaciela, sztandar pokoju ł 
marszu huiżkości ku wolności i 
szczęściu! 


I. Spełniając nakazy Lenina — naród ra- 
dziecki kroczy pewnie ku komunizmowi 


Partia nasza — powiedział Pospie- 
tow — musiała przezwyciężyć ogrom 
ne trudności, by zapewnić zwycięstwo 
socjałizmu w naszym kraju, by z z8- 
cofanego pod względem techniczno- 
gospodarczym kraju przekształcić 
naszą ojczyznę w potężne mocarstwo 
socjalistyczne. Partia Lenina 
Stalina potrafiła stworzyć warunki 
decydujace dla historycznych zwy- 
cięstw sócjąabzmu i demokracji w 
szercgu krajów Europy i Azji, prze- 
de wszystkim dlatego, że jest ona 
partią marksistowską, partią leri- 
nowską — dlatego, że polityka partii 
opiera sie na podstawie marksistow- 
sko-leninowskiej nauki o społeczeń- 
stwie, ; 

Marks i Engels byli pierwszymi, 
którzy Stworzyli teorię komunizmu 
naukowego. Dowiedli oni w sposób 
naukowy, że kapitalizm jest ustra- 
jem społecznym przetnijającym, do- 
wiedli, że upadek burżuazji i zdoby- 
cie władzy przez proletariat jest nie- 
uniknionć, że socjalizm nieuchronnie 
zajmie miejsce kapitalizmu. 

Marks i Engels nauczyłi klasę ro- 
botniczą, by była świadoma swycn 
sił, swej wielkiej misji historycznej 
— misji grabarza ustroju kapitali- 
stycznego. Dali oni proletariatowi 
potężna broń moralną: teorię rewolu- 
cyjną. Marks i Engels byli ściśle 
związani z ówczesnym ruchem robot- 
niczym i jego tzołowymi bojownika- 
mj. Marks i Engels żyli w epoce, gdy 
kapitalizm rozwijał się jeszcze, gdy 
rewolucja proletariacka nie stała się 
jeszcze bezpośrednią praktyczną ko- 
niecznością. Nie było im dane ujrzeć 
załamania się ustroju kapitalistycz- 
nego i ustanowienia nowego' spote 
czeństwa, którego narodziny zapo- 
wiedzieli z naukową ścisłością. 

Lenin i Stalin kontynuowali dzieła 
Marksa i Engelsa w warunkach no- 
wej epoki, epoki imperializmu i pro- 
letariackich rewolucji. Lenin wykrył 
prawa rozwoju kapitalizmu w epoce 
iraperializmu, gdy kapitalizm począł 
się chylić ku upadkowi, gdy dawny 
„kwitnący kapitalizm przekształcił 
się w kapitalizm umierający I gmią- 
cy. Lenin uzasadnił teoretycznie moż 
liwość zwycięstwa socjalizmu w jed- 
nym kraju. 

- Pod przewodem Lena i Stalina 
nastąpiło po raz pierwszy przerwanie 
łańcucha światowego frontu imperia- 


— 


listycznego — zwyciężyła Wielka 

21 mać: s a s_4% 
Październikowa Rewolucja Socjali- 
styczna. 


Całe swe życie poświęcił Lenin 
sprawie klasy robotniczej, sprawie 
zwycięstwa socjalizmu. Lenin % całą 
swą niezwykłą przenikliwością — po- 
wiedział Pospiełow — wysunął zada- 
nie uprzemysłowienia naszego kraju. 
Strategia leninowska obliczona była 


na to, by — utrzymujące kierowniczą 
role kłasy: robotniczej w stosunku do 
chłopstwa — zapewnić odbudowę 


i rozwój wielkiego przemysłu maszy- 
nowego, wykonanie planu elektryfi- 
kacji — i na tej podstawie zrealizo- 
wać socjalistyczną przebudowę drob- 
nej gospodarki chłopskiej, _ 

„Jeżeli Rosja pokryje się gęstą 
siecią elektrowni i potężnych instala- 
cji technicznych, — nasze komuni- 
styczne budownictwo gospodarcze sta 
nie się wzorem dla nadchodzącej so- 
cjalistycznej Europy i Azji — 28- 
powiadał Lenin. ak | 

W walce z wrogami łeniniomu śr. 


warzysz Stalin obron? 3% 
teorię o możliwości zwycięstwa soc- 
jałizmu w jednym kraju, skonkrety- 
zował leninowski strategiczny pian 
budowy socjalizanu, którego punktem 
wyjścia była idea ugwzemysłowienia. 

Wypełniając nakazy leninowsiste, 
towarzysz Stalm z wielka przezórno- 


ścią postawił przed partią i narodem f 


zadanie szybkiego tempa socjałistycz 
nego uprzemysłowienia, aby zacho- 
wać niezależność naszej socialistycz- 
nej ojczyzny ż zagesenić zwyciestwo 
socjalizmu. 

Kraj nasz wykonał wielkie dzieło 
uprzemysłowienia socjalistycznego w 
historycznych terminach, nstałlonych 
przez towarzysza Stalina. 

Mówca stwierdził następnie, że par 
tia Lenina — Stalina rozgromiła 
zdrajców it kapitulantów, którzy 
chcieli zarazić partię i naród mieh- 
szewicka niewiarą w możliwość zwy- 
rięstwa socjalizmu, którzy usiłowali 
zawrócić kraj na drogę restauracji 
kapitalizmu 

Leninowsko-stalinowska teoria © 
możliwości zwycięstwa socjaliżniu w. 
naszym kraju — powiedział Pospie- 
łow — owładnawszy masami, prze- 
kształciła się w potężną siłę mate- 
riałną, ucieleśniła się w bohaterskiej 
walce ludzi radzieckich w okresie 
stalinowskich pięciolatek. W ciągu 
niezwykle krótkiego okresu historycz 
nego przeobraziło się całe oblicze na- 
szego kraju, skoficzomo raz na ZAW- 
sze z odwiecznym zacofaniem, odzie- 
dziczonym z przeszłości. 

Towarzysz Stalin poprowadził nasz 
naród do historycznego, posiadające- 
go ogółnoświatowe znaczenie zwy- 
cięstwa socjalizmu. I w dniach, które 


„przeżywamy, sprawdziły się z cudow 


ną siłą prorocze słowa leninowskie— 
nasze komunistyczne budownictwo 
gospodarcze stało się wzorem dła kra 
jów demokracji ludowej Europy i 
Azji, 

Lenin, wielki strateg proletariatu, 
— mówil dalej Pospiełow — umiał 
dostrzegać od samego początku gi- 
gantyczne procesy historyczne, zacho 
dzące w głębi mas ludowych, uciską- 
nych przez imperializm. Widział on, 
na dziesiątki lat naprzód, setki mi- 
iionów wciąż nowych bojowników, po- 
wstających przeciwko niewoli kapi- 
talistycznej, przeciwke jej najgorszej 
formie — imperializmowi. 

Lenin wskazywał, że chociaż burżu- 
azja imperialistyczna „gotowa jest do 
«szejkich bestialskich okrucieństw i 
zbrodni, aby obronić ginącą niewolę 
kapitalistyczną , — olbrzymia więk- 
szość ludności kuli ziemskiej, już 
wskutek samego przebiegu rozwoju 
historycznego, wcisga się z nieżwy- 
kłą szybkością do walki o sWe wy- 
zwolenie i że dlatego „ostateczne zwy 
cięstwo socjalizmu jest całkowicie i 
bezwarunkowa zapewnione. 

Lenin pouczał: „Wystarczy 10—20 
łat właściwych stosunków z chło 
stwem. a zapewnione jest zwycię: 
stwo w skali światowej (nawet w ra- 
zie opóźnienia się rewolucji proleta- 
riackich, które narastają). W prze- 
ciwnym razie — 20—40 lat męczarni 
terroru białogwardyjskiego. 

Albo — albo, Tertium non datur“. 
— Tak pisał Lenin w roku 1924. 

Pod mądrym kierownictwem towa- 
rzysza Stalina, twórcy systemu kot- 
chopowegts 


partia nasza zapewniła 


polityki leninowakiej w 
stosunku db chłopstwa, skutecznie 
rozwiązała majtrudniejsze po zdoby- 
ciu władzy, zadanie rewolucji prole- 
tariackiej — skerowatie dziesiątków 
milionów- chlopów na drogę socjałiz- 
nm. 


oczyma, co partia komunistyczna 
4 naród ratiwiecki zdziałały w ciągu 
ostatniego ćwiefćwieczał Gdyby 
Wielki Łenin mógł widzieć dziesiątki 
i setki tysięcy traktorów, setki pierw 
szorzędtych zakładów  przemysło- 
wych, elektrowni, kopalni węgla i 
rudy, szybów naftowych na nieprzej- 
rzanych obszarach naszej ojczyzny, 
na których jeszcze w 1921 roku pa- 
powały patiarchalne i na wpół zdzi- 
czałę stosunki, Gdybw Wielki Lenin 
mógł widzieć tysiące naszych czoło- 
wych stachanoweów, naszych przođti- 
jących kołehoźników, tysiące sław- 
nych Bohaterów Pracy Socjalistycz- 
nej, którzy swą ofiarną, twórczą pra 
cą tworzą wzory wyższej wydajności 
pracy, jaka jest konieczna dla stop- 
ńhiowego przejścia da komunizmu... 

Gdyby Wiełki Lenin mógł widzieć 
dziesiątki i setki delegacji chłopskich 
z krajów demokracji ludowej na po- 
lach naszych kołchozów i sowcha- 
ZW. 

Z jaką dumą powtórzyłby Lenin 
swe prorócze słowa, wypowiedziane 
na XI zjeździe partii: „Żadna siła 
na świecie — bez względu na te, ile 
zła, niedoli i męczarmi moglaby przy- 
nieść jeszczę miłionom i setkom mi- 
lionów ludzi, nie odbierze podstawo- 
wych zdobyczy naszej rewolucji, bo 
zdobycze te należą teraz już nie de 
„ias“, lecz de histori światowej”. 

26 rocznicę Świerei Lenina naród 
radziecki obchodzi w warunkach no- 
wego, potężnego rozwoju we wszyst- 
kich dziedzimach socjalistycznej go- 
spodarki i kultury. Cały świat prze- 
konał się, że runęły nienawistte na- 
dzieje kół imperialistycznych na to, 
že Związek Radziecki, który w dru- 
giej wojnie światowej mzeszedł naj- 
cięższe doświadczeńia i poniósł naj- 
więcej ofiar, nie zdoła pokonać trud- 
rości powojennej odbudowy gospo- 
darki narodowej. 

Z popiołów i rum powstają miasta 
radzieckie i wsie, spalone doszczęt- 
nie przez barbarzyńców faszystow- 
skieh. 

Plan powojennej pięciolatki stak- 
nowskiej wykonywany jest przed ter- 
minem. Zwiększony płan na rok 1949 
wykonany został przez cały przemysł 
w 103 proc. Globalna produkcja prze- 
mysłowa ZSRR w röku 1949 przexro- 
czyła poziom przedwojennego 1940 
roku o 41 proc., a ogólny poziom pro 
dukeji przemysłowej w IV kwartale 
1949 r. przekroczył poziom przed- 
wojenny o 53 proc. 

Mówca wskazuje następnie, że rów 
nież w rolnietwie wykonywane jest 
z powodzeniem zadanie odbudowy i 
powojennego rozwoju. Problem zbo- 
Żowy został rozwiazany. Wytrwale 
i ot powodzeniem realizowane jest 
główne zadanie gospodarki rolnej w 
obecnym okresie: wykonanie trzyłet- 
niego planu rozwoju społecznej ho- 
dowli bydła. Z ogromnym entuzjaz- 
mem miliony kołchoźników wprowa 
dzaja w życie, nie mający przykładu 


w historñ, stalinowski prze- 
obrażenia przyrody, którego realiza- 


tika uzdrowienia gospodarki 


cja zabezpieczy wysokie i trwałe i- 
rodzaje, niezależnie od żywiołowych 
kaprysów przyrody. Nadszedł czas, 
w którym ludzie radzieccy prze- 
kształcają i podporządkowują sobie 
przyrodę. Jest to zapowiedź nadcho- 
dzącej wielkiej epoki komunizmu. 
Siły wytwórcze socjalistycznej go- 
jarki rolnej wzrastają po wojnie 
nieustannie przy pomocy przemysłu 
socjalistycznego. Rosnącym ciągle 
potokiem płyną do socjalistycznej go- 
spodarki rolnej setki tysięcy trakto- 
rów, kombajnów, najnowszych ma- 
szyn rolniczych, potężne urządzenia 
techniczne dlą stacji sadzenia lasów. 


We wsi kołchozowej rożwija się 
coraz bardziej elektryfikacja, radio- 
foniżacja, kinofikacja. Rozpoczyna 
się na wsi nowe budownictwo miesz- 
kaniowe na wzór domów miejskich, 
Zaciera się coraz bardziej i zanik 
odwieczna sprzeczność między mia- 
stem a wsią, co stanowi jeden z pod- 
stawowych warunków stopniowego 
przejścia do komunizmu. 

W okresie powojennym — stwier- 
dza dalej Pospiełow bezsporne 
fakty potwierdziły z nową siłą wo- 
bec całego świata, że radziecki ustrój 
społeczny i państwowy jest najlepsza 
formą organizacji społeczeństwa w 


porównaniu z jakimkolwiek mera- 
dzieckim ustrojem społecznym. 

Mówca podkreśla, że w wyniku 
rozwoju gospodarki narodowej Związ 
ku Radzieckiego podnosi się nieustan 
nie siła nabywcza rubla, wzrasta re- 
alna wartość płac robotników, pra- 
cowników umysłowych, zwiększają 
się dochody chłopów zarówno z go- 
spodarstw kołchozowych, jak i z go- 
spodarstw indywidualnych. 

Nikt na świecie nie uczynił tak 
wiele dla powszechnego dobrobytu 
narodu, dla radości i szczęścia wszyst 
kich ludzi pracy, jak Lenin i Stalin. 


1 


II. Leninizm—sztandarem walki o pokój 
demokracje i socjalizm 


Wielka nauka leninizmu wskazu= į þni chłopi i rzemieślnicy są zrujno | stkie onda techniki i sztuki wojen- 


je masom pracującym wszystkich 
krajów drogę wałki przeciwko nieo 
pisanym klęskom, jakie przynosił 


i przynosi ludzkości imperializm. 
Leninizm wskazuje właściwą dro- 
ge, wiodącą do wyzwolenia spod 


ucisku imperializmu, drogę budo- 
wy nowego, socjalistycznego życia. 

W pkresie ogólnego kryzysu kapi 
talizmu, który rozpoczął się w Wy- 
niku pierwszej wojny światowej i 
Wielkiej Październikowej Rewolu 
cji Socjalistycznej, ze szczególną si 
łą brzmią słowa Marksa, który 
scharakteryzował kapitalizm jako 
ustrój nędzy gospodarczej mas i 
politycznego szaleństwa klas pa- 
nujących. szukających wyjścia z 
kryzysu i sprzeczności kapitalizmu 
w nowej wojnie światowej. 

Nigdy jeszcze w świecie kapita- 
listycznym podżegacze wojenni nie 
propagowałi tak bezczelnie i otwar 
cie wojny i wyścigu zbrojeń jako 
rzekomego środka lieczniczego prze 
ciwko nieuleczałnym chorobom ka 
pitalizmiu, jako. „rajnowszego* środ 
kapita 
listycznej. wijącej się w kieszczach 
nierozwiązalnych sprzeczności, 


Można byłoby przytoczyć szereg 
wypowiedzi hersztów monopoli a- 
merykańskich o tym. że prawdziwy 
pokój oznaczałby dla nich -katastro 
fę, ponieważ pozbawiłby ich ogrom 
nych zamówień zbrojeniowych. 

Polityka tzw. „ekonomiki regu- 
lowanej”, tzn. polityka sztucznego 
podtrzymywania rozdętega niepo- 
miernie przemysłu zbrojeniowego, 
która realizuja obecnie koła rządza 
ce USA — jest polityka szalonega 
rozwydrzenia  militaryzmu, polity- 
ka iraperializmu i wojn:. polityką 
podsycania tzw. „zimnej wojny* 0- 
raz sabotowania propozycji. 


cych na celu trwały pokaj i bezpie 
czeństwo narodów. 
Wiadomo, że w budżecie USA 
na rok 1950 wydatki wojskowe wy 
noszą 71 proc, a wydatki na oświa 
tę i ochronę zdrowia nie przewyż= 
szają 2 proc 

Ale te potworne, wzrastające cią 
gle wydatki na zbrojenia, to sztucz 
ne przestawianie kraju — w warun 
kach pokojowych na tory gos- 
podarki wojennej, mogą jedynie 
na krótko odroczyć zbliżający 
nieubłaganie kryzys gospodarczy, 
zaostrzając równocześnie jeszcze 
bardziej wszystkie sprzeczności ka- 
pitalizmu i stwarzając przesłanki 
dła niezwykle głębokiego i pusto- 
szątego kryzysu, 


Wydatki wojskowe i koszty „zim 
nej wojny” nie moga zapobiec kry- 
zysowi gospodarczemu w USA i w 
innych krajach  kapitalistycznych. 
Świadczy © tym fakt, że chociaż 
wydatki wojskowe USA osiągnęły 
jesienia 1948 roku najwyższy po- 
ziom — w porównąniu z poprzedni 
mi latami powojennymi — właśnie 
jesienia 1948 roku rozpoczęło się 
gwałlowne cofniecie się gospodar- 
ki USA. Jak wiadomo, poziom pro 
dukcji przemysłowej w USA w cią 
gu roku. od października 1948 r. do 
października 1949 r. obniżył się o 
22 proc., liczba bezrobotnych w cią 
lgu tego roku — nawet według pū- 
mniejszonych danych oficjalnych 
— wzrosła o 64 proc. Ogólna licz- 
ba bezrobotnych i na wpół bezrobo 
| tmycie w USA przewyższa już 14 
jmilionów ludzi, a ogólna liczba bez 
|robotnych i na wpół bezrobotnych 
we wszystkich krajach kapitalisty- 
cznych wynosi przeszło 40 milio- 
nów psób. 


sie 


Życie gospodarcze kapitalistycz- 
[nych krajów europejskich, które 
| wpadły w sidła  marshallowskiej 
| pomocy“ amerykańskiej, znajduje 
jsię w stanie 
dzie jnego rozprzężenia. 


W krajach tych produkcja prze- |zwyciestwo Armii Czerwonej do- 
i|wiedzie narodom Wschodu, iż „jak- 

nędza wzrastają, inflacja pieniężna | kolwiek słabe byłyby 
jakkołwiek 


mysłowa obniża się, bezrobocie 


się, ceny zwyżkują, 


z [| 
mają- 


wani. 

Z każdym miesiącem pogłębia sie 
coraz bardziej morze beznadziejnej 
nędzy, morze łez i cierpień mas pra 
cujących w krajach  kapifalistycz- 
nych. W tych warunkach ludność 
pracująca Europy ze szczególnym 
gniewem i oburzeniem odnosi się 
do ludożerczych wystąpień pedże- 
gaczy wojennych. jak np. do słów 
marszałka angielskiego Montgome 
ry. który oświadczył niedawno, że 
nowa wojna „będzie dia nas praw 
dziwym świętem i zabijemy mnós- 
two ludzi*. Nie jest przypadkiem, 
że organizacje demokratyczne Ho- 
landii zażądały, by ten  podżegacz 
wojenny wyjechał z Amsterdamu. 

Warto podkreślić, Że w idz n% 
przyzwoity sposób chełpta się i nową 
wojnę światową zamierzają „Świę- 
cić ci sami angielscy i amerykańs 
cy generałowie, którzy jeszcze w 
styczniu 1945 r. drżeli w panice 
przed ofensywą 10 dywizji hitlerow 
skich, ci sami wojacy, których jedy 
nie i H - tylko Armia Radziecka 
uratowała od katastrofy swym po- 
tężnym matarciem. 

w odpowiedzi na pytanie dzienhni 
karza amerykańskiego, Lenin prze- 
widział historyczną konieczność zą 


łamania się imperializmu, pchające 


go narody do rzezi. 

„Gigantyczny postęp techniki w 
ogólności, a środków komunikacji 
w szczególności, kolosalny wzrost 
kapitału i banków sprawiły fo. że 
kapitalizm dojrzał i przekwitł, prze 
(żył on siebie. Stał się on najbar- 
dziej reakcyjnym hamulcem rozwo 
ju ludzkiego. Sprowadził om się do 
vszechwładzy garstki miliarderów 
i milionerów pchających narody do 
' rzezi... 

Krach kapitalizmu jest nieuni- 
knieny... Kapitaliści, burżuszja mo- 
gą w „najlepszym* dla nich wypad 
ku odwlec zwyciestwo socjalizmu 
|w tym lub innym _ poszczególnym 
|kraju za eene zagłady nowych se- 
tek tysięcy robotników i chłopów, 
lecz uratować kapitalizmu nie ma- 
gą“ — pisał Lenin. 

Historia potwierdziła mądre, nau 

kowe przewidywania wielkich stra- 
tegów proletariatu, Lenina i Stalina. 
o 'nieuniknionym dalszym po- 
głębianiu się powszechnego kryzy- 
su kapitalizmu oraz o nieuniknio- 
nym dalszym rewolucyjnymi odry- 
waniu się szeregu krajów od syste 
mu kapitalistycznego. 
Historyczne, posiadające ogólno - 
wiatowe znaczenie, zwycięstwo 
kraju socjałizmu nad faszystowski- 
mi Niemcami i imperialistyczną Ja 
ponią w drugiej wojnie światowej, 
utworzenie na podstawie tego zwy 
cięstwa ustrojów demokracji ludo- 
wej w szeregu krajów Europy i A 
zji oderwanie się tych krajów od 
systemu kapitalistycznego — wszy- 
stko to świadczy © pogłę- 
Lianiu się powszechnego kryzysu 
kapitalizmu, który coraz bardziej 
traci swoja dawna „stałość, Chwie 
je się coraz bardziej panowanie ka 
pitalizmu w krajach  kołonialnych 
i półkolonialnych. 

ciężką 
imperializmu stało się historyczne 
| zwycięstwo wielkiej rewolucji chiń 
skiej. Ziściły się genialne przewi- 
dywania Lenina i Stalina. którzy 


zawsze podkreśla. że rewolucja 


w Chinach jest wielką rewolucją 
ludową, że rewolucja w Chinach 
jest niezwyciężona mimo chwilo- 
wych porażek, że kryje ona w so- 
bie niezmierzońe i niezłiczone Siły. 
| Mówiąc o bohaterskiej, zwycięs- 
kiej walce Armii Czerwonej prze- 
| ciwko białogwardzistom i obcej in- 
| terwencji, Lenin podkreślał, że wal- 
ka i zwyciestwo Armii Czerwonej 


głębokiego i bezna- | posiadają ogromne ogólnoświatowe 


znaczenie. Lenin wskazywał, że 


fe narody. 
wydawa- 


wzmrega płaca niezwyciężoną 
robotników i pracowników uunysło |łaby się potęga ciemiężyciei euro- 
pajskich. . <tezaiarzeh 


wych sustematycznie spada, a dpo- p 


©» walee wszy 


porażką dła światowego, 


nej, — wojna rewolucyjna, którą 
|prowadzą narody uciskane, jeżeli 
| wojna ia potrafi rzeczywiście obu- 
dzić miliony pracujących i wyzys- 
kiwanych. kryje w sobe takie moż- 
liwości, takie cuda, że wyzwolenie 
narodów Wschodu staje się obecnie 
w pełni praktycznie osiągalne"... 

W ciężkich chwilach. rewolucji 
chińskiej towarzysz Stalin zawsze 
wpajał w serca komunistów chińs- 
kich i narodu chińskiego niezłomną 
wiarę w zwycięstwo rewolucji, Gdy 
imperialiści w 1927 roku usiłowali 
stłumić rewolucję chińską przy po- 
mocy nieludzkiego  ostrzeliwania 
Nankinu ogniem artyleryjskim, to- 
warzysz Stalin mówił: 

„Jedynie ludzie, którzy zdziecm- 
nieli, moga sądzić, że prawa artyle 
rii są silniejsze od praw historii, że 
można cofnąć wstecz koło histórii 
przy pomocy strzałów w Nankinie... 
Polityka zastraszania posiada swoje 
„uzasadnienie“ w historii imperia- 
fizma. Leez, że polityka ta jest ber 
wartości i mie osiąga celu — nie 6- 
leza chyba żadnej wątpliwości“, 

Historia potwierdziła prorocze zła 


wa Lenina i Stalina, Świadczy o 
tym wielkie zwycięstwo Chińskiej 
Republiki Ludowej, osiągnięte 


przez naród chiński pod *kierównic 
twem bohaterskiej Komunistycznej 
Partu Chin. jej sławnego wadza 
Mao- Tse-tunga. 

Świadczy o tym. całkowite zała- 
manie się polityki imperialistów w 
Chinach, co zmuszeni są przyznąć 
dzisiaj nawet ideologowie imperia- 
lizmu amerykańskiego. 

Mówca zaznacza, że wodzireje 
imperializmu amerykańskiego, po 
wydaniu 6 miliardów dolarów na 
podsycanńie wojny domowsj w Chi 
nach i na uzbrojenie Czang Kai-sze 
ka, liczyli na to, że „zniszczą komu' 
nizm“ w Chinach i stworzą zara- 
zem ogromna bazę dla agresji prze- 
ciwko Zwiazkowi Radzieckiemu. A 
w rezultacie zobaczyliśmy pelne. 
zwycięstwo wielkiej chińskiej rewo 
lucji ludowej i ogólne wzmocnienie 
sił obozu pokoju, -demokracji i so- 
cjalizmu! 

Mówca przedstawia następnie pła 
ny prowodyrów iniperialistycznych, 
| którzy żywią szaleńcze złudzenia, 
że drogą nowej wojny kapitalizm 
anglo - amerykański może wyjść 
cało z dojrzewającego kryzysti gos 
podarczego i zdobyć panowanie nad 
światem. 

Wiele okoliczności sptawia jed- 
nak, że ten obłąkany pomysł zdo- 
bycia panowania nad światem. ża- 
pożyczony przez anglo - amerykań 
skich imperiałistów u hitlerowców, 
staje się coraz bardziej nierealny. 

Fiaskiem zakończyły się złudzewia 
co do rzekomego monopolu abamo- 
wego USA. Wyjaśniło się, że Zwią- 
zek Radziecki. stojący na cele obo- 
iza pokoju i socjalizmu, 
ranią atomowa już od 1947 roku. 

_ Fiaskiem zakoficzyła Się interwen 
cja USA w Chinach. Wiełkie zwy- 
cięstwo narodu chińskiego dowio- 
dło, że imperializm nie jest już w 
stanie stłumić siłą oręża rewołucji 
ludowej o takim rozmachu, jak re 
wolucja chińska. 

„Rosną nieustannie i wamacnają 
się siły, broniące pokoju, socjaliz- 
mu i der ji. Werasta motęsa 
polityczna i gospodarcza krajów de 
mokracji ludowej, polepsza się sta 
łe sytuacja ludzi pracy w tych kra 
Jach. 

W szeregu krajów Europy (Fran 
cja, Włochy i inne) rozwinał się mo 
tężny ruch pokoju, skierowany prze 
ciwko podżegaczom wojennyru, Ma 
sy pracujące Niemiec rozumieją co 
raz głębiej doniosłość wielkich hi- 
storycznych słów towarzysza Stalina, 
= beki pokojowych demokra 
yoznye iemiec obok pokojow 
Związku Radzieckiego zabek 
możliwość nowych wajen w Euro- 
pie, kładzie kres przelewowi krwi 
w Europie i czyni niemożliwym u- 

euronejskich - 
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Go ujawniła kontrola w „Caritasie” wrocławskim 


WROCŁAW (PAP) — „Gazeta 
Robotnicza“ z dnia 22 b, m. zamie- 
ściła artykuł, którego treść podaje- 
my poniżej: 

Gospodarka wrocławskiego „Ca- 
ritasu* stanowiła od dawna przed- 
miot zaniepokojenia społeczeństwa 
wrocławskiego, 

Wiedziano, że instytucja ta rozpo- 
rządza niezwykle poważnymi fun- 
duszami. Że korzysta z subwencji 
państwowych i samorządowych, idą- 
cych w wiele dziesiątków milionów 
złotych, subwencji przeznaczonych 
na pomoc dla najbiedniejszych. Wie 
dziano, że do jej magazynów idą 
całe transporty darów, zbieranych 
wśród rodaków zza Oceanu — zno- 
wa na pomoc dla najbiedniejszych. 
Wiedziano, że do jej kas płyną po- 
kaźne sumki ze zbiórek, urządza- 
nych w kościołach i przed kościoła- 
mi. za zgodą władz państwowych — 
znowu dła najbiedniejszych... 

A zarazem wiedziano, że ci naj- 
hiedniejsi nie widzą niemal nic z 
tych dła nich przeznaczonych sub- 
wencji państwowych, darów i sum 
zbiórkowych. Zarazem mnożyły się 
informacje wskazujące, że te Sumy 
i te dary idą jakimiś bocznymi to- 
rami, rozpływają się gdzieś w nie- 
wiadomych — a raczej aż nadto Jo- 
brze wiadomych kierunkach. Zara- 
zem widriało się pewne osoby z kie- 
rownictwa „Caritasu“ -dysponujące 
w sposób najbardziej bezceremo- 
nialny tym, przeznaczonym dła naj- 
biedniejszych, mieniem. 

Najwyższy był już czas, aby zaj- 
rzeć za kulisy wrocławskiego „Cari- 
tasu“ i ujawnić, co dzieje się z gro- 


Arystokraci i 


Faictqycznym kierownikiem „Ca- 
ritasu* wrocławskiego był i jest 
R dr. MHAR administrator 
apostolski; „pełniący: funkcje. bisku- 
pa < ordynacinsza. To on mianuje 
prezesi Í sChrótarza oraz dyrektora 
swiązku diecezjalnego „Caritas“, To 
en koóntrołuje ich dzimłalność i ma 
prawe pociągania ioh do odpowie- 
dzialności, 

Z jego nominacji I z jego błogo- 
sławieństwa w pierwszym zarządzie 
diecezjalnym „Caritasu* znaleźli się 
między innymi br. ANTONI PLA- 
TER - ZYBRERK, były obszarnik — 
jako prezes zarządu, jego kuzynka 
p. Z. SIEMIĄTKOWSKA, była ob- 
sząrniczku — jako sekretarka die- 
cezjalna, hr. JADWIGA KRRASIC- 
RA — jako przewodnicząca Komisji 
Rewizyjnej. 

Do takiego zarządu dobrano ©d- 
powiednich dyrektorów. Do arysto- 
kratów doszłusowali AFERZYŚCI I 
BYLI GESTĄPOWCY. Tak więc: 

Pierwszym dyrektorem wroclaw- 
skiego „Caritasu“ był O. MARIAN 
PIROŻYŃSKA, zajmujący ślę m. in. 


We wrocławskim „Caritasie* 


Według jego własnej instrukcji z 


dzielono mienie przeznaczone | Parca 1946 r. miały one być rozdzie 


dla biednych ludzi — pomiędzy 
kierowników tej instytucji i ich 
prywatnych znajomków, pomię 
dzy hierarchię i instytucje kle- 
rykalne, które przecież dopraw= 
dy niesposób uważać za biedne, 
pomiędzy ludzi zamożnych i o“ 
pływających we wszelkie dobro. 
We wrocławskim „Caritasie* 
pieniędzy uzyskiwanych z sub- 
wencji państwowych i zé zbió- 
rek publicznych używano na fi- 
nansowanie bandytów podziem- 
nych, dywersantów, szpiegów i 
byłych współpracowników hit- 
łerowskiego „gestapo“. 


We wrocławskim „Caritasie* 
odmawiano pomocy najbardziej 
potrzebującym, staruszkom, by- 
fym żołnierzom Wojska Polskie 
go, zbywano ich kilku setkami 
złotych, podczas gdy dziesiątki 
i setki tysięcy złotych szły dla 
tych właśnie, wymienionych po 
przednio — bogaczy i bandy- 
tów. 

We wrocławskim „Caritasie* 
6szukiwano Skarb Państwa, o- 
szukiwano ofiarodawców, pro- 
wadzono mętne intertsy, rozkra 
dano w sposób najbardziej zu 
chwały mienie publiczne, osła- 
niając to wszystko maską rzęko 
mej działałności charytatywnej. 

Wszystko to robiła rodzinka, zło- 
żona z przedstawicieli arystokracji 
i byłych ziemian, z czołowych przed 
stawicień kleru, a wraz z nimi z by- 
łych hitlerowskich szpiegów w su- 
tannach f w. cywilnycłe marynar- 
sie, 


gestapowcy 
kupowamem na większą skałę pa- 
piera kradeionego z drukarni S, W. 
„Wiedza“ we Wrocławiu, 

Drugim dyrektorem  „Caritasu” 
był ks. ANTONI SAMULSKI, były 
AGENT>4GGUSTAPOG, wSierudon|. 
znajdujący się obecnie w wiezie- 
miu. 

Trzecim dyrektorem  wrocław= 
skiego „Caritasu* był p. JAN PA- 
SZENDA, AGENT „GESTAPO*, na 
odmianę z Gniezna. 

Po ustąpieniu hr. Platera z za- 
rządu miejsce jego zajął niejaki 
P. NAGRABA. specjalista od gra- 
bienia cndzych pieniędzy, były dy- 
rektor gazowni we Wrocławiu. Nie 
mógł on jednak zbyt długo pełnić 
swych funkcji, gdyż został arcszto- 
wany i skazany na dożywotnie wię- 
zienie za sabotaż i dywersję gospo- 
darczą. 

To dobrane — przez ks. admini- 
stratora Milika dobrane — grono po 
prowadziło na terenie „Caritasu“ 
swoją, specjalną polityke. 

Jaka to była polityka? 


Gospodarka wymarzona 
dla złodziei 


Kontrola bachałterij „Caritasu“ 
pozwoliła stwierdzić, że prowadzono 
ją w sposób, pozwalający na wszel- 
kie nądnżycią. 

Przez długi czas nio prowadzono 
w ogóle księgowości, 

Za rok 1946 mie Sporządzono Ww 
ogóle bilansu. 

W księgach. zaprowadzonych Póź- 
niej, widnieją ślady licznych zeskro- 
bywań, wycierania gumą, poprawia 
nia cyfr, wpisywania pozycji zwy- 
ezajnym ołówkiem itd, itd. 

Co zaczą tego rodzaju 
madności?* 

Nie chodzi tutaj tylko o narusze- 
nie przepisów prawnych. Chodzi 0 
to, że w ten sposób prowadzona ni- 
by — księgowość pozwala na wszel- 


„niefor= 


kie. najbardziej nawet fantastyczne | NIĘDZY PAŃSTWOWYCH 


SAMOWITE to pozwalają stwier- 
dzić, już pierwsze pobieżne, po- 
wierzchowne badania, 

Dosyć będzie na razie tutaj dać 
jeden przykład: 

związek „Caritas* musząc rozli- 
czyć sie wobec władz wojewódzkich 
z sum otrzymanych tytułem subwen 
cji, przedstawił im 62 rachunki w spo 
sób oczywisty fałszywę, z kwotami 
wpisanymi niezgodnie ze stanem 
faktycznym, nie podpisane przez od- 
biorców lub dostawców itd. Rachun 
ki te sięgają łącznie sumy 15 milio- 
nów złotych, 

Czyli innymi słowy KIEROWNI- 
CY ZWIĄZKU „CARITAS“ WY- 
DATKOWALI NA SOBIE TYLKO 
WIADOME CELE Z SAMYCH PIE- 
BLI- 


nadużycia. Brak przecież możliwości | SKO 15 MILIONÓW. A co było z in 
kontroli nad tym, co i jak wydatko- | nymi funduszami, z sumami zbiór- 


wano, Co i komu dawano. 
A, że działy się tu RZECZY NIE- 


| kowymi, z darami zza Oceanu? 


Kto miał korzystać z pomocy 
„Caritasu“ i kto z niej nie korzystał? 


CELE, na jakie miały być użyte 
fundusze „Caritasu* były  określo- 
ne jasno i niedwnuznocznie, Nawet 


ks. Samulski, dyrektor wroclaw- 
skiego „Caritasu“ wiedział dobrze, 
na co powinny iść te fundusze, 


lane przede wszystkim pomiędzy: 


dzieci w zakładach opiekuń- 
czych, biednych chorych, star 
ców w przytułkach, biednych 
repatriantów, poza tym wszyst 
kich biednych, 


A jak wyglądało jej wykonanie? 

Oto zwraca się do „Caritasu* Ste- 
fania Sendułko, staruszka, zmajdu- 
jaca się w szpitału wrocławskim. 
Prosi © pomoe..Co robi „Caritas?“ 

„Zrob no wywiad u Stefanii 
Sendułko i stwierdzono, że w Szpi- 
talu jest dostateczne utrzymanie. 
Chora, chociaż jest pobożna, ale 
grymaśna, pragnie być przeniesiona 
do domu starców. Od 2 lat prawie 
stale leży i prawdopodobnie prakty- 
kująca. UDZIELONO JEJ JEDNO- 
RAZOWO 500 ZŁ. (pięćset złotych) 
zapomogi”. 

Pięćset złotych! Pięćset złotych 
dla chorej na gruźlicę od dwóch fat | 
niemal nie powstającej z łóżka sta- 
ruszki Stefanii Sendnłko! Zapamię- 
tajcie sobie te pięćset złotych! Wnet 
spotkamy się z inn- ni, zupełnie in- 
nymi sumami, 

Pisze do „Caritasu“ student me- 
dycyny Sawieki Zygmunt. Zdemobi- 
lizowany żołnierz WP. uczestnik 
wojny z hitleryzmem, który z z” 
nią w ręku przeszedł szlak bojowy 


Przedstawiamy jednego 
z „najbiedniejszych" 3 


Zapoznamy sie z jednym z nich. 
Jest to we własnej osobie ostatni dy- 
rektor „Caritasu“, p, Jan Paszenda, 
jak już wspomnieliśmy, były agent 
gnieźieńskiego „gestapo“, 

P, Jan Paszenda rzeczywiście na- 
deży do najbiedniejszych. Miał pén- 


sji miesięcznej marnych 350.000 zł 
4słownie: pięćdziesiąt tysięcy zło- 


tych). Poza pensją mial nrieszkanie 
służbowe, darmowe, ze światłem, © 
pałem, wodą, gazem  opłacanym 
przez „Caritas“. „Posyłał , „rodzinę 
(bezpłatnie) , na dwa miesiące rocz- 
nie do domu „Caritas* w Szklarskiej 
Porębie. Cży tó nie" dóbrawdy roz- 
paczliwe polożenie materiałne? 
Toteż p. Paszenda uzupełniał te 
swoje „głodowe* pobory darami 
przeznaczonymi dla najbiedniejszych. 
W samym tylko roku 1948, wedłuę 
pozostawionych kwitów (nie licząc 


od Lublina do Berlina, syn koleja- 
rzą, mającego troje studiujących 
dzieci. Prosi © przydział jednego 
ubrania 

ODM6GWIONO. Dla uczestników 
walk o wolność ojczyzny nie ma da- 
rów w „Caritasie'*'! 

Zapamiętajcie sobie to otirzucone 
podanie Zygmunta Sawickiego. Znaj- 
dziemy wiet inne podania, które zo- 
stały uwzgłędnione, 

Pisze do „Caritasu“ Lacek Jan, 
student weterynarii, syn chłopa sie- 
dzącego na dwóch ha ziemi, były 
więzień hitlerowskich obozów. Polski 
Związek byłych Więźniów Politycz- 
nych popiera jego podanie. Lacek 
prosi o bezpłatne obiady. 

ODMÓWIONO. 
niów hitlerowskich obozów koncen- 
tracyjnych  protegowani ks. Milika, 
byli szpicle hitlerowscy,  Samulscy, 
czy Paszendy nie mają funduszów. 

Zapamiętajcie sobie to odrzucone 
podanie Jana Lacka. Znajdziemy nie 
długo inne, które przyjęto przychyl- 
nie. 

Być może Stefania Senduiko, Zyg- 
münt Sawicki, Jan Lacek — to jesz- 
cze niecinaibiedniejsi, nie ej, którzy 


najbardziej znajdują się w potrze- 
bie? 

Cóż. zajrzyjmy do tych. których 
uznano za godnych „caritasowej” 
pomocy ! 


go, co dostał bez kwitówaj 
mał: 

żywności (czekałady, kakao, młeka 
skondensowanego, rodzynek, k 
rybnych, owoców suszonych itd — 
łącznie 146 kg, tranu — 15 kg, skó- 
ry ma wierzchy i zelówki — HS kz, 
materiałów welnianych — $ me 
trów, poza tym jeszcze spoco gdzie- 
ży dla dzieci, bielizny itd. í 

Na bieżące wydatki p. Pas 
poza pensją otrzymał w roku 191% 
$teręg . zapomóg, -„Świążęczaych, na 
„zakupy zimowe* itd., na łączna kwo 
tę 105.000 zł (słownie: sta osiem ty- 


gens- 


'sięcy” złotych). ”* 


Te sto osiem tysięcy złotych wy- 
płacono doskonale zarabiajacemu i 
doskonale zaopatrzonemu p. Paszen- 
dzie z funduszów, przeznaczonych 
dla najbiedniejszych z osobistego ze- 
zwołenia ks, administratora Milika, 


Seminaria duchowne i bandyci. 
z podziemia 


P. Paszenda nie darmo korzystał 
z tak hojnych łask. 

Przypomnijmy raz jeszcze instruk- 
cje ks. Samalskiego o rozdziale da- 
rów. Byli tam starcy, chorzy, dzieci 
w przytułkach. To było w instruk- 
cj. A w praktyce zarówno ks, Sa- 
mulski, jak i jego następca p. Pa- 
szenda szli zupełnie inną drogą. 

Czy sposób załiczyć do chorych, 
starców i dzieci w przytułkach — 
NIŻSZE 1 WYŻSZE SEMINARIUM 
DUCHOWNE WE WROCŁAWIU, 
INSTYTUT KATOLICKI, KURIĘ 
ADMINISTRACJI APOSTOLSKIEJ, 
SODALICJE MARIAŃSKĄ, ZAKO- 
NY I ZGROMADZENIA? Chyba nie. 


Wszystkie te instytucje posiadają 
własny, dosyć pokaźny mająteczek, 


własne Źródła dochodu i nie powin- 
ny kraść darów społeczeństwa od ust 
biednych, chorych, starców i dzieci. 

ALE PRZEZ CAŁY OKRES DZIA 
ŁALNOŚCI WROCŁAWSKIEGO 
„CARITASU* WŁAŚNIE TE IN- 
STYTUCJE OTRZYMYWAŁY HOJ- 
NE PRZYDZIAŁY Z ZASOBÓW 
„CARITASU“. 

Nie tylko one zresztą: 

Jeśli odmówiono pomocy Stefanii 
Sendułko, Zygmuntowi Sawickiemu i 
Janowi Lackowi, to znaleźli się in- 
ni, którym nie poskapiono zapomót. 


Na przykład, panowie „Piechota*, 
„Okułarnik*, „Stata“. Tak osobliwymi 
pseuflonimami bez imienia, hez 
adresu, bez nazwiska, bez jakichkol- 
wiek danych personalnych, tak jak 
przystoi członkom band  podziem- 
nych — podpisane podania znajdują 
od razu łaskę w oczach kierowników 
„Caritasu“. Ci petenci nie bili się o 
Polskę nad Wisłą i pod Berlinem, nie 
głodowali za nia w hitlerowskich o- 


bozach śmierci — i właśnie dlatego 
dostają od razu stypendia, wyposa- 
żenie w odzież i dary żywnościowe! 

Albo: PANI PIECUCH-PIETROW 
SKA WANDA, która zdezerterowała 
z Wojska Polskiego w czasie wojny 
z hitleryzmem. Tu dama otrzymy- 
wała przez cały czas, który spędziła 
za swą dezercję w więzieniu, paczki 
żywnościowe na koszt „Caritasu“, pó 
wyjściu z więzienia zaś kilkakrotne 
zapomogi pieniężne, w tym np. „dzie- 
sięć tysięcy złotych” iszycie 
płaszcza. 

Albo jeszcze: stały pupil „Caritas 
Academica", Trojanowski Stanisław 
(stała wielokrotna pomoc pieniężna, 
bezpłatne obiady, przydziały odzieży 
i żywności) — niestety, przestał ko- 
rzystać z pomocy, gdyż poszedł za 
kratki jako uczestnik bandyckich na- 
padów rabunkowych. 


na 


Mało jeszcze? 

Sa i poważniejsze pozycje. k 

Oto były prezes „Caritasu”, 
skazany przez sąd za sabotaż, Jan 
Nagraba. Na adwokata dostał 100 
tysięcy (słownie: sto tysięcy) zło- 
tych. Cóż dziwnego, że dła chorej 
staruszki Stefanii Sendułkoe zostało 
już wszystkiego pięćset złotych? 

KS. GRADOLEWSKI, SZPICEL 
„GESTAPO“ Z ŁODZI, SKAZANY 
NA KARĘ ŚMIERCI, ks, Samulski, 
szpicel „gestapo“ PY Sieradzu, ks. 
Sapota, szpieg anglosaski, ks. Lorek, 
uczestnik bandy  rabunkowo-dywer- 
syjnej, ks. Szetelu, skazany ża upra- 
wiauie gwałtów na nieletnich dziew- 
czynkach — wszyscy oni, w odróż- 
nieniu od Stefanii Sendułko, Zyg- 
munta Sawickiego, Jana Lacka, ko- 
rzystają z setek tysięcy złotych „po- 
mocy”! : 

TAKA JEST POLITYKA HRA- 


SĄ: 


watnych kupców: np, dla firmy Te- 


zwracający się de ka, Milika z pro- 


BIOWSKO - GESTAPOWSKO - ZŁO 
DZIEJSKIEGO KIEROWNICTWA 
WROCŁAWSKIEGO „CARITASU*, 


Geszefciki — 


Na tak rozległą działalność „filan 
tropijna* trzeba zarobić. 

I kierownicy wrocławskiego „Ca- 
rifasu* zajmują się interesami. Na- 
wet na niemała skałę i wcale różno- 
rodnymi interesami, sprzecznymi cał 
kowicie z zapewnieniami ich włas- 
nych okólników. 

Na przykład: 

Dary społeczeństwa wolne rozdzie- 
lać tylko bezpłatnie. Ale kierownicy 
wrocławskiego „Caritasu“ handlowa- 


Dla byłych więż- | ļi-tymi darami. Sprzedali np. Janowi 


skarbnaiczki | 


| 


Olexińskiemu, mężowi 
„Caritasu“, trzy worki kawy ziąrni- 
stej. Kto zarobił na tym: kierowni- 
cy  „Caritasu* czy p. Olexiński? 
Chyba cała szanowna spółka. | 

„Caritas* otrzymał trzy. samocho- 
dy specjalnie dla rozwożenia darów. 
Dostał na te samochody od Państwa | 
materiały pędne. Dary rozsyłano ko- | 
leją na rachunek obdarowanych, a | 


samochody woziły towary dila pry- | 
| 


| 


per we Wrocławiu, woziły — oczy» | 
wista 

Wino mszalne miało być rozdawa- 
ne parafiom darmo. Władze pań- 
stwowe zwolniły je od podatku. Pa- 
nowie z wrocławskiego „Caritasu 


ZA GOTÓWECZKE. | ' 


WYZNACZONEGO 1 BŁOGOSŁA 
WIONEGO PRZEZ KS. ADMINI- 
STRATORA MILIKA. 


czyli business 


sprzedawali to darowane, uwolnione 
od podatku wino parafiom — i nie 
tylko parafiom, chociażby dła przy- 
kładu dyrektorowi drukarni archi- 
diecezjalnej — ZA GOTÓWKĘ. 
-„Caritas* otrzymywał lekarstwa. Nie 
jednokrotnie lekarstwa, których brak 
było w kraju. I oto, zamiast trafić 
do szpitałi, do chorych — lekarstwa 
te „ginęły gdzieś w drodze. 

Tak „PRZEPADŁO* gdzieś 10.900 
tabletek sulfathiasołu, 13.830 table- 
tek witamin abcd, spora ilość peni- 
ciliny. Leki przetrzymywano w skła- 
dach, oczekując widocznie lepszej 
kontunktnry. Na składach znaleziono 


|55.000 tabletek sulfamidów. których 


niedostatek odczuwamy dziś w kra- 
ju, Dopuszczone do przedawnienia. 
utraty własności leczniczych 
sztzepio- 


a więc 
pokaźnych ilości insuliny, 
nek i surowic. 

Spekułanci „Caritasu“ ukrywali le- 
karstwa, przeŹnaczone dla najbie:l- 
niejszych! 

Trzeba było przecież jakoś zarohić 
ua własne „zapomogi“, na setki ty- 
sięcy złotych dla różnych nagrabów, 
na finansowanie wszełakich bandy- 


ciaków... 


A ks. administrator? 


Ryki wśród wiernych hiłzie, ký- 
rych wszystko to niepokoiło. 

Leży w zktach np. list odhłziału 
„Caritas w Lennie, pow, Lwówek, 


ba e zbadanie stosunków w „Carita- 
sie“, Fast, który pozostal bez odpo- 
wiedzi Zwracałi się do ka. admin 
ze skargami  noszczegółni 
acowmiey „Caritasu“ Zuracah się 


Ka adminisirator Mk miezi. 
Ks. -zdmimisirator Milik calym SWI 
autorytetem bronił gospodarki Sa- 
mulskich, Paszendów, Nagrabów, 

DLACZEGO? 

Jest w aktach „Caritasa* doku- 
ment podziału funduszów uzyska- 
nych w czasie organizowanej przez 
„Caritas“ zbłórki „Tygodwia Miło- 
sierdzia”*. Dnia 28. 11, 1949 r. admi- 
nistrator apostolski z ogólnej sumy 
zbiórki 3 milionów 198 tysięcy zło- 
tych przeznacza „DO MOJEJ DYS- 
POZYCJI NA ZASIŁKI DLA WIE- 
LODZIETNYCH RODZIN* ZŁ MI- 
ELION: DWIEŚCIE TYSIĘCY, A 
RESZTE — 1.980.000 ZŁ PRZEKA- | 
ZUJE  „NAJBIEDNIEJSZYM* 
SEMINARIUM DUCHOWNYM WE 
WROCŁA” [U I ZAGANIU. 

Zbiera się niby dla biednych, dła 
chorych, dła starców, a pieniądze 
kieruje się „DO MOJEJ DYSPO- | 
ZYCJŁY*. 


Wyczyścić bagno! 


Scharakteryzowaliśmy pobież 
nie tylko niektóre aspekty nie” 
światobliwej spółki z wrocław” 
skiego „Caritasu. Ale juź ta 
pobieżna charakterystyka wy- 
starcza, by stwierdzić, że pod 6* 
słoną religijno - charytatywnej 
działalności krył się u panów z 
wrocławskiego „Caritasu cuch 
nący business, korupcja, popie- 
ranie reakcyjnego podziemia, 
pospolite kryminalne afery. Już 


Kto inny, poza Samuiskinń, Pe- 


*gzendami i Nagrabami mógłby kryć 


ie OSZUKIWANIE BIEDNYCH 
I CALEGO SPOŁECZEŃSTWAA, 


Femłsłny - stosunek do mera „Oz 
ritasu* ks. administrator Milik wy- 
kazywał zresztą mie tylko, jesti idzie 
interes zasobnych w jnne Źródła 
dochodu bogatych instytucji kościeł- 
nych. Wykazywał ten sam stosunek 
także, jeśłi chodzi-o jego własne, 050 
bisie potrze, b 

Czym mayma tHłomaczyć Bowiem 
można, że ks administrator Milik po- 
brał ż darów, przeznaczonych dła maj- 
biedniejszych, DLA SIEBIE SAME- 
GO 26 KG KAWY ZIARNISTEJ, 
WIELE ODZIEŻY, KALOSZY itp.? 

Czyżby administrator diecezji wroc 
tawskiej, rozporządzajacy jej olbrzy- 
mim majątkiem, był doprawdy aż 
tak biedny, że nie mógł sobie kupić 
kawy skoro ją tak lubi 
i by musiał tę kawę odbierać od ust 
najbiedniejszych? Czy ks, admini- 
śtrutor diecezji wrocławskiej byi 
rzeczywiście tak biedny, że nie mózg! 
kupić sobie za własne pieniądze 
odzieży i obuwia i musiał 
Gdzież, bieliznę i kałosze z darów 
zbieranych dla najbiedniejszych, dle 
starców, chorych i dzieci w przytul- 
kach? 


ziarnistej, 


brać 


h 


xÅ 
tu 


ta pobieżna charakterystyka wy 

starcza, by stwierdzić, jak cy” 

nicznie oszukiwali społeczeń- 

stwo — i własnych wiernych — - 
ci panowie; okrywający się mas 

ką bogokojności i pracy dobro- 

czynnej. 

NIE MOŻNA TOLEROWAĆ 
WIĘCEJ TAKIEGO STANU 
RZECZY! 

BAGNO „CARITASU“ 
BA WYCZYŚCIĆ! 


TRZE- 


225 milionów zł. kredytów 


otrzymali 


robotnicy 


na budowę domków rodzinnych 


Przyznane w ub, roku uchwa | 
łą Komitetu Ekonomicznego Ra- 
dy Ministrów 300 milionów zło- 
tych z premii zbiorowej załóg ro- 
botniczych na dokończenie rozpo 
czętych budowli i kapitalne re- 
monty indywidualnych domków 
robotniczych, zostało już w znacz 
nej części rozprowadzone między 
zainteresowanych Do dnia 3 


grudnia ub. roku przyzńano pv- 
życzek na sumę 225 milionów. Po 
została kwota — za zgodą PKPG 
— będzie wykorzystana w piery 
szym kwartale br. 

Pożyczki są bezproceńtowe, a 
górna ich granica sięga 500 tys. 
zł z terminem spłaty do 10 lat, po 
cząwszy od 1 lipca 1961 roku. 


——— 
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Sfr. 3 


(Dalszy ciąg ze str."2-ej) 

Po raz pierwszy w dziejach pow- 
stał zorganizowany front zwolenni- 
ków pokoju. Związek Radziecki — 
powiedział dalej Pospiełow — we 
wszystkich swych wystąpieniach na 
arenie międzynarodowej prowadzi 
nieustannie politykę obrony poko- 


u. 

Wielka stalinowska strategia po- 
koju, wynikająca z nakazów Lenina, 
zdobywa coraz większą liczbę zwo- 
lenników, 

Stalinowska strategia w obronie 
pokoju i bezpieczeństwa narodów, 


Wszystkie nasze sukcesy — stwier 
dził następnie mówca — zawdzię- 
czamy wielkiej partii komunistycz- 
nej, kierownictwu Lenina i Stalina, 
wierności zasadom leninizmu. 

Lenin i Stalin uczą, że partia jest 
niezwyciężona, jeżeli nie obawia się 
krytyki i samokrytyki. 

Towarzysz Stalin stwierdza, że sa 
mokrytyka jest nam potrzebna jak 
powietrze, jak woda, że bez samo- 
krytyki partia nasza nie mogłaby 
posuwać się naprzód, nie mogłaby 
ujawniać naszych bolączek, nie mo- 
głaby likwidować naszych braków. 

„Niech partia — mówił towarzysz 
talin — niech bolszewicy, niech 
wszyscy uczciwi robotnicy i elemen- 
ty pracujące naszego kraju ujaw- 
niają braki naszej pracy, braki na- 
szego budownictwa, niech nakreśla- 
ją sposoby zlikwidowania naszych 
braków, ażeby w naszej pracy i w 
naszym budownictwie mie było za- 
stoju, bagna, gnicia, ażeby nasza 
praca, całe nasze budownictwo po- 
lepszało się z każdym dniem I kro- 
czyło od sukcesów do sukcesów", 

Samozadowolenie i zarozumial- 
stwo, prowadzące do zastoju w pra- 
cy, Są sprzeczne z rewolucyjnym i 


s (Ciąg dalszy ze str 1) 
F Wreszcie ogłasza on, iż Zwią- 
> zek Radziecki realizuje takie od- 
łączenie od Chin Mongolii We- 
wnętrznej i Sinkiangu. 
Nie jest trudno zauważyć, iż we 
wszystkich tych oświadczeniach A- 
chesona nie ma ani słowa prawdy. 


Dla odwrócenia uwagi 


od własnej porażki 


Wszystkie te niedorzeczności na- 
gadał Acheson po to, aby zrobić do- 
brą minę do złej gry, oszkalować po- 
litykę zagraniczną ZSRR i przez to sa 
mo zwalić na ZSRR winę za fiasko 
swej własnej polityki, 

Jest rzeczą zrozumiałą, że taka po- 
dejrzana „operacja” nie mogła się o- 
bejść bez oszczerstwa przeciwko 
ZSRR. 

Wystąpiwszy w roli protektora 
Chin i nagadawszy mnóstwo niedo- 
rzeczności o Związku Radzieckim i je 
go stosunkach z Chinami — Acheson 
widocznie. nie pomyślał o tym, że 
isinieją fakty, które całkowicie oba- 
lają jego  oszczerstwo przeciwko 
ZSRR. 

Rzeczą najważniejszą jest to. 
że obecnie Chiny mają swój Rząd 
Ludowy, który umie bronić inte- 
resów swego kraju, swego tery- 
torium, swego narodu — że STO- 
SUNKI POMIĘDZY CHIŃSKĄ 
REPUBLIKĄ LUDOWĄ I ZWIĄZ- 
KIEM RADZIECKIM OPIERAJĄ 
SIĘ NA NIEWZRUSZONYCH 
PODSTAWACH PRZYJAŹNI O- 
RAZ POSZANOWANIA NIEPO- 
DLEGŁOŚCI I INTEGRALNOŚCI 
TERYTORIALNEJ OBU PAŃSTW, 


Wszystkim wiadomo, że tzw. MON- 
GOLIA ZEWNĘTRZNA ISTNIEJE 
JUŻ PONAD 30 LAT JAKO SAMO- 
DZIELNE I NIEPODLEGŁE PAŃSTWO 
— MONGOLSKA REPUBLIKA LUDO- 
WA, o czym w szczególności jest mo- 
wa w umowie jałtańskiej, zawartej 
przez Stany Zjednoczone Ameryki, 
Wielką Brytanię i Związek Radziecki. 

Już w 1945 roku Mongolska Repu- 
blika Ludowa uznana została przez 
ówczęsny rząd chiński, obecnie zaś 
ustanowione zostały normalne Stosun 
ki dyplomatyczne między Mongolską 
Republiką Ludową a Chińską Repu- 
bliką Ludową. 

Oświadczenie Achesona o przyłą- 
czeniu Mongolskiej Republiki Ludo- 


bezcerernonialną  kłamliwością, 


wej do ZSRR zadziwia nie tyle swą 


swym analfabetyzmem i lekceważe- 


- Pod wielkim i niez 


= i Tc O = 


26 rocznicy śmierci Włodzimierza Lenina 


obliczona na długotrwałe współ- 
istnienie 1 pokojową rywalizację 
dwóch systemów, wychodzi z zało- 
żenia, że możliwa jest współpraca 
pokojowa systemu socjalistycznego 
i kapitalistycznego. 

„Myśl o współpracy dwóch syste 
mów — mówił towarzysz Stalin— 
została po raz pierwszy wypowie= 
dziana przez Lenina, Lenin — jest 
naszym nauczycielem, a my, ludzie 
radzieccy, jesteśmy uczniami Leni- 
na. Nigdy nie odstępowaliśmy i pig 
dy nie odstąpimy od wskazań Leni 
na", 


radzieckiego 


krytycznym duchem bolszewizmu. 
Ludzie, którzy nie znoszą krytyki i 
samokrytyki, którzy wytwarzają at- 
mosferę zagłuszania, tłumienia kry- 
tyki i samokrytyki — podważają ini 
cjatywę i samodzielność organizacji 
partyjnych, zaszczepiają w życie or- 
ganizacii partyjnych t państwowych 
obyczaje  biurokrafów, zaciętych 
wrogów partii. 

Lenin i Stalin uczą — mówił dalej 
Pospiełów — że partia jest niezwy- 
ciężona, jeżeli umie zachować i 
wzmacniać łączność z szerokimi ma 
sami narodu. 

Lenin i Stalin wskazują, że ko- 
muniści nie tylko powinni uczyć 
bezpartyjnych, lecz powinni rów- 
nież uczyć się od nich, wsłuchiwać 
się czujnie w rady. bezpartyjnych, 
w głos mas — podchwytywać, uogól 
niać i szerzyć ich twórcze doświad- 
czenie. ich inicjatywę. i 

Zbliżające sie wybory do Rady 
Najwyższej ZSRR, które będą śię 
odbywały na podstawie niezwykle 
szerokiej demokracji socjalistycznej, 
w atmosferze całkowitej jedności 
moralnej i politycznej narodu Tra- 
dzieckiego, jeszcze bardziej zacieś- 
nią łączność partii Lenina - Stalina 


niem słuchaczy z narodowego klubu 
prasy w Waszyngtonie. z, 

Wszystkim wiadomo — I normalni 
ludzie nie mogą mieć wątpliwości w 
tym względzie, że  MANDŻZURIA, 
MONGOLIA WEWNĘTRZNA I SIN- 
KIANG WCHODZĄ NADAL W 
SKŁAD TERYTORIUM CHIN, stano- 
wiąc część organiczną tego teryto- 
rium. 


Bankructwo polityki 
USA w Chinach 


Jeżeli jednak mimo to Acheson po- 
szedł na rozpowszechnianie oszczer- 
czych pogłosek o przyłączeniu t ch 
terytoriów do ZSRR, to oczywiście 
czyni to on nie „z dobrego humoru". 
Zbankrutowana polityka Achesona w 
Chinach zmusza go do tego, 

W każdym razie Acheson i obecnie 
nie wpadł na żadne, choć jako tako 
przekonywające argumenty, mogące 
obronić tę politykę, którą kontynua- 
je on w Chinach, nie licząc się z zu- 
pełną klęską Czang Kai-szeka i z fak- 
tem utworzenia Chińskiej Republiki 
Ludowej. 

W związku z omawianym oświad- 
czeniem Achesona z 12 stycznia, rze- 
czą ciekawą będzie przypomnieć o- 
świadczenie byłego konsula general- 
nego USA w Mukdenie, Warda, który 
niedawno wrócił do Stanów Zjedno- 
czonych i złożył 14 stycznia oświad- 
czenie dla prasy. 


Oświadczenie konsula 
USA Warda o stosunku 
ZSRR do Mandżurii 


Ward oświadczył, iż przebywając 
do ostatniej chwili w Mandżurii 

„nie widział żadnych oznak, 
wskazujących ną to, jakoby 
Związek Radziecki kontrolował 
Mandżurię”, że nie zauważył on 
„żadnych oznak, wskazujących 
na dążenie Rosjan do przyłącze- 
nia Mandżurii”. 

Jest rzeczą znamienną, że nawet 
lak wrogo ustosunkowany do ZSRR 
człowiek, jak amerykański konsul 
Ward — zmuszony był pochylić czo- 
io wobec nie dających się obalić fák- 
tów. 

Teraz cały świat wie, że mimo mi- 
liardowych wydatków  amerykań- 
skich polityka Achesona w Chinach 
doznała krachu, 

Polityka ta nie mogła nie zakoń- 
czyć się krachem, albowiem upatry- 
wała swe zadanie w poparciu. dla re- 
akcyjnych sił Chin i w fawnej walce 


ka stalinowska polityka zagranicz- 
na, która zawsze jest za pokojem i 
broni sprawy pokoju. 

W osobie towarzysza Stalina — 
powiedział  Pospiełow narody 
świata widzą najbardziej nieugięte- 
go, niestrudzonego i mądrego bojo 
wnika o pokój, który czyni wszys- 
tko możliwe, aby pokrzyżować lu 
dożercze plany podżegaczy do no- 
wej wojny, — widzą w Nim Wiel- 
kiego Wodza i Nauczyciela całego 
potężnego obozu pokoju, demokra- 
cji i socjalizmu. 


III. Partia Lenina — Stalina kierowniczą 
i przewodzącą silą społeczeństwa 


z masami ludowymi. 
Partia Lenina - Stalina kieruje ro 


zwojemi społeczeństwa radzieckiego. 


ku komunizmowi, podporządkowuję 
temu wielkiemu celowi całe nasze 
budownictwo gospodarcze i kulturał 
ne. W okresie zakończenia budowy 
społeczeństwa socjalistycznego i 
stopniowego przechodzenia do ko- 
munizmu szczególnie ważne znacze- 
nie posiada komunistyczne wycho- 
wanie mas pracujących. wychowa- 
nie naszych kadr i całego narodu 
na ideach leninizmu, kształtowanie 
i wzmacnianie twórczego patriotyż= 
mu radzieckiego. p 

Z dzieł Lenina i Stalina ludzie ra- 
dzieccy i czołowi przedstawiciele 
mas pracujących wszystkich krajów 
czerpią przekonanie, że wielkie dzie 
ito Lenina - Stalina jest niezwycię- 
(żone, czerpią wiarę w swe siły i w 
triumf komunizmu. 

Kończąc swe przemówienie, Po- 
spiełow oświadczył: 

Nie można oszukać historii i nie 
można cofnąć jej biegu. Nie można 
praw historii zastąpić prawami ja- 
kiejkolwiek bądź broni, jak marzą 
o tym mpodżegacze wojenni. Czeka 
ich nieunikniona klęska. . Wielka 


Niedorzeczne kłamstwa Achesona 


nie przesłonią bankructwa polityki imperialistów w Chinach 
Min. Wyszyński demaskuje oszczerstwa sekretarza stanu USA 


przeciwko siłom 
Chin. 

Usiłowania zaś ukrycia się za dym 
ną zasłoną oszczerstw i przerzucenia 
na ZSRR odpowiedzłalności za fiasko 
swej polityki — nie wróżą p. Ache- 
sonowi nic dobrego, 

Usiłowania takie mogą jedynie do- 
prowadzić do nowego fiaska polityki 
USA w Chinach”. 


demokratycznym 


stwa socjalizmu i budowy komuniz- 
mu przynosi ludzkości najwspanial- 
sze możliwości rozkwitu sił wytwór 
czych oraz szczęśliwego, pełnego ra- 
dości życia. 


Z tych założeń wypływa radziec- | epoka stalinowska, epoka zwycię- | Niech żyje wielki, niezwyciężony 


sztandar Lenina - Stalina! 

Niech żyje nasza bohaterska par- 
tia Lenina - Stalina! 

Niech żyje wielki naród radziec- 
ki! 
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wyciężonym sztandarem 
Lenina—Stalina do triumfu komunizmu - 


Referat tow. Pawła Pospiełowa na uroczystym posiedzeniu w Moskwie, poświęconym 


Niech żyją bojownicy o pokój na 
całym świecie! 

Niech żyje nasz ukochany Wódz, 
Ojciec i Nauczyciel, promienny ge- 
niusz ludzkości, prowadzący naród 
radziecki do triumfu komunizmu — 
Towarzysz Stalin! 


Masy pracujące świała 


uczciły pamięć Wielkiego Lenina 


Kraje | 
demokracji ludowej 


W 26 rocznicę śmierci Lenina kla 
sa robotnicza i masy pracujące WĘ 
GIER złożyły hołd pamięci Wielkie- 
go Rewolucjonisty. 

Zakłady przemysłowe i fabryki 
przybrały odświętny wygląd, na 
frontonach widniały potężnych roz-' 
miarów portrety, Lenina. „Lenin żył, 
żyje i żyć będzie* — widniało na 
wielu czerwonych wstęgach olbrzy 
mich transparentów. W całym kra- 
ju odbywają się uroczyste akade- 
mie, na których wygłaszanć są refe 
raty o życiu i działalności Lenina. 

W całej RUMUNII odbyły się w 26 

rocznicę śmierci Lenina uroczyste 
akademie żałobne. Na ekranach kin 
bukareszteńskich oraz w inńych mia 
stach wyświetlane są filmy, poświę 
cone działalności i życiu Włodzimie 
rza Lenina. Dzienniki zamieściły li- 
czne artykuły. Wydawnictwo Ru- 
muńskiej Partii Robotniczej wydru- 
kowało wielobarwne plakaty, poświę 
cone Włodzimierzowi Leninowi. 

W teatrze praskim im. Smetany 
odbyła się uroczysta akademia żało 
bna Komitetu Centralnego Komuni 


stycznej Partii CZECHOSŁOWACJI 
i praskiego komitetu obwodowego 
Partii Komunistycznej, wspólnie z 
przedstawicielami organizacji spo- 
łecznych, 

Obecny był również ambasador 
ZSRR w Pradze Silin oraz przedsta 
wiciele dyplomatyczni krajów de- 
mokracji ludowej. 

Referat o życiu i działalności Le- 
nina wygłosił minister oświaty pro 
fesor Nejedly. 

W całej ALBANII odbyły się uro- 
czyste akademie żałobne, poświęcone 
26 rocznicy śmierci Lenina: 

Prasa albańska zamieściła liczne 
artykuły poświęcone życiu i działal- 
ności wielkiego wodza rewolucji pro- 
letariackiej. 

Wszystkie dzienniki w BUŁGARII 
zamieściły obszerne materiały i arty- 
kuły, poświęcone 26 rocznicy Śmierci 
założyciela Partii Bolszewickiej i 
pierwszego w świecie państwa socja- 
listycznego. ; 

Dzienniki zamieściły fotografie Le- 
nina, a obok wyjątki z artykułu 
Dymitrowa o Leninie. 


Stany Zjednoczone 


W sali Manhattan Centre w No- 
wym Jorku odbyła się uroczysta aka: 


demia żałobna, poświęcona pamięci 
Włodzimierza Lenina. Przemówienia 
poświęcone genialnemu. wodzowi re- 
wolucji proletariackiej, 
członkowie KC Amerykańskiej Partii 
Komunistycznej Benjamin Davis i Gus 
Hall, jeden z przywódców nowojor- 
skiej organizacji Partii Komunistycz- 
nei — Mórcedes Arroho i inni. 

Benjamin Davis, który wraz z Hal- 
lem i 9 innymi przywódcami Amery- 
kańskiej Partii Komunistycznej, ska- 
zany był przez sąd amerykański za 
propagandę zasad marksizmu-lenini- 
zmu, stwierdził między innymi, że 
dzieła Lenina przewodzą masom pra- 
cujacym całej ludzkości i wskazują 
im drogę. 

Mówca -scharakteryzował nastep- 
nie potężne siły obozu pokoju, który 
pod przewodnictwem Związku Radzie 
ckiego walczy o pokój i postęp. Da- 
vis podkreślił wielkie znaczenie na- 
rodowo-wyzwoleńczej walki ludów 
kolonialnych, której to walce Lenin 
przypisywał wyjątkowo wielkie zna- 
czenie. Kończąc swoje przemówienie 
Davis oświadczył: „LENINIZM ŻY- 
JE I ROZKWITA NA CAŁYM 
SWIECIE“, 


Pod butem titowskich faszystów 


W dążeniu do stłumienia opo- 
ru, ogarniającego coraz szersze 
rzesze społeczeństwa jugosłowiań 
skiego, faszystowska banda ti- 
towska nie waha się przed stoso- 
waniem iście gestapowskich me- 
tod, przed. katowaniem i wtrąca- 
niem do więzień najlepszych 
przedstawicieli narodu. 

Armia jugosłowiańska, w któ- 
rej szeregach służy wielu patrio- 
tów, oddanych sprawie robotni- 


czej, poddawaną jest ciągłym 
czystkom.  Titowskim  lokajom 
imperializmu chodzi o to, by 


stworzyć z niej posłuszne narzę- 
dzie w rękach anglosaskich pod- 
żegaczy wojennych. N 

Pismo jugosłowiańskich emi- 
grantów politycznych w Związ- 
ku Radzieckim „O socjalistyczną 
Jugosławię“ "podaje fakty, rzu- 
cające światło na sposoby, ja- 
kich imają się titowcy w celu 


wyrugowania z armii patriotów 
jugosłowiańskich. Z list oficerów 
czynńe; służby wykreśla się np. 
nazwiska oficerów, o których ti- 
towska policja wojskowa (KOS) 
zebrała „obciążające  infonma- 
cje. Wykreślanie oficerów uza- 
sadnia się krótko: „wrogo usto- 
sunkowany”, „wyp ał się 
za rezolucją Biura Informacyj- 
nego“, „krytykuje partyjne i pań 
stwowe kierownictwo“ itp. Na 
niektórych aktach napisane jest: 
„pozbawia się stopnia, zwolnio- 
ny bez prawa przeniesienia do 
rezerwy". Często równoznaczne 
me to z wirąceniem do wiezie- 
nia. 

W ten sposób usunięto z armii, 
pozbawiono stopnia lub areszio- 
wano przeszło 10.000 oficerów ju 
gosłowiańskich, t. j. przeszło 
trzecią część korpusu oficerskie- 
go. 


Uroczyste zebranie łódzkiego aktywu partyjnego 


poświęcone rocznicy Śmierci Wielkiego Wodza 


W dniu onegdajszym w Sali kina 
„Bałtyk* zebrali się aktywiści łódz- 
kiej i wojewódzkiej orgamizacji par 
tyjnej, przedstawiciele Zjednoczone- 
go Stronnictwa Ludowego, Stronni- 
ctwa Demokratycznego, Stronnictwa 
Pracy, członkowie Okręgowej Rady 
Związków Zawodowych oraz przed- 
stawiciele łódzkiego Świata pracy, 
aby na uroczystym-zebraniu w dniu 
26 rocznicy śmierci tow. Lenina ucz- 
cić pamięć Wodza międzynarodowe- 
go proletariatu. 

Scena tonie w czerwieni. Nad sto 
łem prezydialnym — wielki portret 
Włodzimierza Lenina, a obok dwie 
daty — 1924 — 1950. 

Uroczystość zagaił prezydent mia- 
sta Łodzi tow. Marian Minor. 

Po ukonstytuowaniu się prezy- 
dium zebrania — referat poświęco- 
ny twórczej działalności Włodztmie- 
rza Lenina wygłosił członek Komite 
tu Centralnego, I sekretarz "Komi- 
tetu Łódzkiego i Wojewódzkiego 
PZPR tow. Władysław Dworakow- 
ski. 

— Znaczenie Lenina dla rozwoju 
historii ludzkości — powiedział na 
wstępie mówca — występuje tym 
wyraźniej, im bardziej oddalamy się 
w czasie od jego działalności, im 
większa jest perspektywa, z której 
spoglądamy na postać Lenina. 

— Marksizm - leninizm — powie- 
dział mówca — jest ideologią naszej 
Partii. 

— Zasadnicze prawa rozwojowe 
naszej drogi do socjalizmu wypływa 
ją z podstawowych zasad marksiz- 
mu-leninizmu, zaś ich realizacja po- 
zostaje w ścisłym związku i oparciu 
o pomoc i doświadczenie Związku 
Radzieckiego. 

W drugiej części swego referatu 
tow. Dworakowski omówił rolę Le- 


nina, jako twórcy partii nowego ty- 
pu. 

— Lenin uczy nas, że zwycięstwo 
rewolucji proletariackiej jest nie- 
możliwe bez rewolucyjnej partii pro 
letariatu, wolnej od  oportunizmu, 
nieprzejednanej w stosunku do ugo 
dowców i kapitalistów, rewolucyjnej 
w stosunku do burżuazji i jej władzy 
państwowej. 

— Ścisła łączność teorii i prakty- 
ki, żelazna dyscyplina, centralizm 
demokratyczny, przodownictwo i kie 
rownicza rola w całym życiu kraju, 
mocna więż z masami ludowymi, 
stała czujność rewolucyjna stanowić 
winny elementy składowe naszego 
stylu pracy. 

— W ciągu ostatniego roku zaszły 
w naszej Partii poważne zmiany, 
które zbliżyły nas do Partii typu le- 
ninowsko = stalinowskiego. 

— Dzięki odrzuceniu wpływów 
gomułkowszczyzny partia nasza na 
wiązała do najlepszych internacjo- 
nalistycznych tradycji SDKPiL ż 
KPP. usunęła hamulce, które w prze 
szłości nie zawsze pozwalały jej na 
oparcie się w działalności praktycz- 
nej na nauce Lenina i Stalina, Par- 
tia nasza wzinogła czujność wobec 
działalności agentów imperializmu i 
rodzimej reakcji. 

W ostatniej części swego referatu 
tow. Dworakowski omówił wielką 
rolę Lenina jako bojownika proleta- 
riackiego internacjonalizmu. 

Przechodząc do omówienia osiąg- 
nięć Związku Radzieckiego w okre- 
sie 26 lat, które dzielą nas od śmier 
ci Włodzimierza Lenina, osiągnięć 
zdobytych przez naród radziecki, 
walczący pod kierownictwem genial 
nego ucznia Lenina — Józefa Stali- 
na, mówca podkreślił wspaniały 
rozwój kraju socjalizmu, stały 
wzrost wpływu i autorytetu partii 


robotniczych. Miniony okres był za 
to pasmem klęsk i porażek między- 
narodowego imperializmu. 

— Nie wolno nam jednak zapomi 
nać, że imperialiści, niepomni dotkli 
wych klęsk nie rezygnują z przygo- 
towań do wojny. Związek Radziec- 
ki wierny naukom Lenina i Stalina, 
podnosi nad światem sztandar wal- 
ki o pokój. . 

— Pamiętamy o tym, że w walce 
1 budownictwie — powiedział w kon 
kluzji swego referatu tow. Dwora- 
kowski — powodzenie nasze jest tym 
pewniejsze, im pewniej dzierżymy 
w ręku busolę teorii marksistowsko 
-leninowskiej. 

— Przystępując:do budowania so 
cjalizmu w Polsce, Polska Zjednoczo 
na Partia Robotnicza, robotnicza 
Łódź kroczą naprzód pod sztanda- 
rem Lenina, I to jest najwyższy 
hołd, jaki nasze pokolenie może zło 
żyć pamięci Wielkiego Wodza i Nau- 
czyciela mas pracujących całego 
świata — Włodzimierza Lenina. 

Po referacie tow. Dworakowskie- 


go na sali długo nie milkły oklaski. | 


Wspólne odśpiewanie „Międzyna- 
rodówki* zakończyło oficjalną część 
uroczystości. 


KOMUNIKAT 


Komitet Wojewódzki PZPR od- 
wołuje konferencję teoretyczną „Le- 
ninowsko - Stalinowska nauka o 
państwie”, jaka miałą się odbyć 
w dniu 23 stycznia br. © godz. 10. 

O nowym terminie konferencji 
uczestnicy zostaną powiadomieni 
specjałtuym zawiadomieniem, 


WYDZAAŁ 
PROPAGANDY OŚWIATY 
I KULTURY 
KW PZPR W ŁODZI 


Kim są ludzie, którzy decydują 
o losie tych oficerów? Wystarczy 
przytoczyć nazwiska kiiku, by zo 
rientować się, kim posługują się 
władcy titowscy. "w'tej brudnej 
robocie: między innymi szczegól 
nym zaufaniem cieszy się pod- 
pułkownik Wojo Jovanowicz, któ 
ry podczas wojny kilka miesięcy 
ukrywał się u czetników, pulk. 
Herman Furlan, podpułk, Dziore 
dzia Maran — ludzie o zasvarga- 
nej przeszłości, 


A kim są oficerowie wtrącani 
przez tych zdrajców narodu do 
więzienia? Pułkownik Aleksan- 
der Gawrilczenko, uczestnik walk 
wyzwoleńczych, się w 
więzieniu za to, że ośmielił się 
stwierdzić prawdę i powiedzieć, 
że „Borba“ codziennie publikuje 
wiadomości © wypełnientu planu 
gospodarczego, lecz on tego nie 


zbawia się 
waż opowiadał 
woipy*. Major Daniel Mileticz na 
zebraniu partyjnym, po wystą- 
pieniu antyradzieckim jednego z 
oficerów, powiedział: „Przestań- 
cie już raz z tymi antyradziecki- 
mi oszczerstwami”. Agenci KOS 
aresztowali go na zebraniu, 
Wobec żolnierzy - demokratów 
stosuje się jeszcze inne metody 
— wciełanie do oddziałów kar- 
nych. T. zw. „oddziały karne“ są 
to obozy koncentracyjne, wzaro- 
wane na hitlerowskich, gdzie 
więźniowie zmuszani są do nie- 
wolniczej pracy w okropnych 
warunkach. Takie obozy znajdu- 
ją się w Sarajewie, Skoplie, Liu- 
blanie, Niszu, Nowym Sadzie, Za 
grzebiu. 


Jednemu z uwięzionych W. Sa- 
siqowaczki, udało się przemycić 
list opisujący warunki w obozie 
w Petrowaradinie. List ten uka- 
zał się w organie emiigrantów 
„Pod sztandarem Internacjona jli- 
zm“, 

Sasinowaczki pisze, że koniro- 
lẹ nad politycznymi więżniami 
sprawują kryminaliści, czetnicy 
i inne mety społeczne, które, stos 
sująe się do rozkazu Sztabn ge” 
neralnego, znęcają się bezlitośnie 
nad więźniami, donoszą władzom 
o rozmowach i dyskusjach pro- 
wadzonych w obozie, okradają 
więźniów z marnych porcji żyw- 
ności. 

Prócz pracy fizycznej, żołnie- 
rze mmuszani są do Słuchania co- 
dziennie przez kiłka godzin wy” 
kładów, czerpanych z angielskich 
podręczników lub faszystowskich 
propagandowych przemówień. 
Praca wraz z wykładami trwa 
przeciętnie 17 godzin dziennie. 
Chodzi mianowicie o fizyczne | 
morain e wyniszczenie patriotów. 


Radomir Szananowica 


wygłosili 


a 


Kronika Pabianic 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
Komitet PZPR 
4 — Sekretariat 
289 — I sekretarz 
415 — TI sekretarz j 
143 — Zarząd Miejski ZMP. 
; 0 — Straż Pożama ` 
| 6 — Kom. „Służby Polsce"; 
%3 — PZPB 
63 — Komisariat MO 
66 — Zarząd Miejski 
_91 — Dworzec Kolejowy 
312 — PCK 
215 — Pogotowie PCE. 
213 — Telegraf 


KINA: 

Kino, POLONIA“ wyświetla 
film produkcji radzieckiej pt. 
„Bogaty plon“. Dla młodzieży 
dozwolony. 

Początek seansów godz. 17.30, 
49.30, - 
WY NENWE at" 

Kino „ROBOTNIK“ wyświet- 
lać będzie film batalistyczny 
prod. radzieckiej pt. „Wielki 
rzełom”. Dla młodzieży dozwo 
zh wik seansów; godz. 
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Osiągnięcia zadania spółdzielczości mleczarskiej 


W r. 1946 istniało 605 spółdziel- 
ni mleczarskich ji 1448 zlewni 
śmietanczarni. Liczba członków 
tych spółdzielni wynosiła wów- 
'czas 206, tys. Osiągnięcia organiza 
cji Centrali Spółdzielni Mleczar- 
sko - Jajczarskich w okresie pla- 
nu 3-letniego i jej wkład w sukce 
sy spółdzielczości wiejskiej sa bar 
dzo znaczne. Zwiększono liczbę 
spółdzielni do. 789, a zlewni i śmie 
tanczarni do 6975. Wzrosła rów- 
nież do 576 tys. liczba członków, 
a więc przeszło dwukrotnie. Na 
przestrzeni 4 lat podniósł się pię- 
ciokrotnie skup mleka, dziesięcio 
krotnie jaj, a dwudziestokrotnie 
drobiu. 

Obecnie spółdzielczość pokrywa 
już w 70 procentach zaopatrzenie 
większych ośrodków w mleko. 

Porównanie ilości punktów sku 


pu mleka, jaj'czy drobiu z ilością ‘lach, dostały sie elementy niepo- 


gromad wykazuje. że jestich je” 
szcze o wiele za mało, i że do du- 
żej liczby gromad Centrala w o- 
góle nie dociera. Odnosi się to 
szęzególnie do spółdzielczości mle 
czarskiej, której pęd rozwojowy 
w roku ubiegłym uległ znacznemu 
zahamowaniu. W wielu wypad- 
kach — co stwierdzono na cen- 


| tralnym zjeździe CSMJ w Warsza 


wie — napotykamy w CSMJ ra 
objawy biurokracji i niedbalstwa, 
a nawet wręcz szkodliwej, wro- 
giej działalności niektórych kie- 
rowników poszczególnych placó- 
wek. 

Wiele nadwyżek z produkcji 
rolnej dostaje się jeszcze w ręce 
pokątnych handlarzy, spekułan- 
tów. 

PRZYCZYNY NIEDOCIĄGNIĘĆ 

Jakie są zasadnicze przyczyny 
tych niedociągnięć, dlaczego agen 
dy CSMJ nie docierają wszędzie? 
Przede wszystkim wynika to stad, 
że w wielu placówkach spółdziel- 
czości raleczarsko-jajczarskiej nie 
rozwinął się jeszcze w pełni socja 
listyczny styl pracy. Szybki - roz- 
wój spółdzielczości i brak dosta- 
tecznej czujności spowodował, iż 
do aparatu i tora różnych szczeb 


wołane, szkodnicy, biurokraci, nie 
mówiąc już o takich, którzy próba 
wali nawet dywersyjnej działalno 
ści. Wima za ten stan spada ra 
władze rewizyjne, nie dość czujne 
i zbyt opieszale reagujące na wro 
gą działalność. 


ZADANIA NA ROK 1950 
Celem dostatecznego zaopatrze- 


Rozwój gminnych spółdzielni 


w powiecie piotrkowskim 


Rok ubiegły charakteryzuje sięj 
ważnym rozwojem placówek han 
dlowych spółdzielczości wiejskiej. 
Mieszkańcy naszego powiatu co“ 
raz. większym zaufaniem obdarza 
ją. gminne „spółdzielnie, udają się 
po zakupy, do nich właśnie, a nie 
do sklepów prywatnych nastawio 
nych na jak najwyższy zysk, a nie 
ną zaspokojenia potrzeb mało i 
średniorolnych chłopów. 

Dowodem tego jest wzrost sieci 
sklepów prowadzonych przez 
Gminne Spółdzielnie w posżczęgól 
nych gmikach naszego powiatu. 
Działa u nas obecnie 136 sklepów 
detalicznych, z tego 28 branżo- 
wych — rozrzuconych na najdalej 
położanych wsiach... „W.porówna- 
niu z.rokiem 1948, jest to postep 
olbrzymi. Jednocześnie wzrosły po 
ważnie obroty — przeciętnie 0 100 
procent. 

Poczatkowo ludność miejscowa 


| 


uważała sklepy spółdzjełcze za do 
bre źródło zakupu wyrobów mono 
polowych i tzw. towarów deficy* 
towych. Dzisiaj sklepy mieszane 
rozprowadzają znaczne ilości arty 
kułów spożywczych. a branżowe 
— skórę, obuwie, materiały tek- 
stylne i konfekcję. Zaopatrzenie 
rolników przez Gminne Spółdziel 
nie ulega ciągłej poprawie — nie 
potrzebuje juź wieśriak odbywać 
dalekiej i męczącej podróży do 
miasta w celu zaopatrzenia się 
w artykuły spożywcze, materiały 
czy odzież bo wszystko może 
otrzymać ńa miejscu. 
„Osobną dziedziną 
dzielczości wiejskiej jest skup 
prodiktów, rolnych, Przęprowa” 
dzono pomyślnie akcję '„H*, plan 
kupu zboża wykonano w,powie” 
cie piotrkowskim: w 75 procen- 
tach, mimo. że akcja ta trwać bę 
dzie jeszcze przeszło pół roku. Po 


pracy śnół- 


Zachłanny kupiec 


"Niejednokrotnie. podkreślaliś 
my ha tym miejscu nienczci - 
WOŚĆ "niśktórych pabianickich 
kupców, wykorzystają każdą 
okazje, podwyższają ceny, cho- 
wają towary, lub przeprowadza 
ją inne machinacje. niegodne 
uczciwego obywatela, Dziś li- 
stę szkodników powiększył Mi- 
chał Raszka, właściciel sklepu 
przy ulicy Moniuszki 38, które 
go żona; Wykorzystując "chwilo 
wy braksżarówek - karzełków 
do lampek kieszonkowych, sprze 
dawała te żarówki po nadmier- 
nych cenach. Zamiast 20 - „pro 
centowej.jmarży zarobkowej, p 
Raszka stosował w tym RYŻ: 
ku aż 140 - procentowa mar- 
żę. Delegatura Komisji Spec - 
jałnej w Łodzi skazała za to 


t e — ar ù 
Ping- pongiści 
| “wygrali 
w Zduńskiej Woli 6:3 
Dnia 15.1. 1950 r. ping-pongiści 
„Włókniarza (Pabianice) wyje- 
chali do Zduńskiej Woli, aby ro- 
zegrać drugi z kolej mecz o mi- 
strzostwo klasy „B* ze „Stalą“ 
Zwyciężyli pabianiczanie 6:3. 

Poszczególne spotkaria dały na 
stępujące wyniki (zawodnicy „Włó 
kniarza* na pierwszym miejscu) 
— Dzinbczyk — Januszewski 2:0, 
Pietrasik — Bober 2:1. Niewia* 
d:mski — Rowiński 2:0, Dziub- 
czyk — Bober 2:0, Pietrasik — Ro 
wiński 2:0, Niewiadomski — Jä- 
nuszewski 1:2, Dzi ubczyk — Po- 
trzebny AFA Pietrasik — Jāņu- 
szewski 0:2, Grelus — Bober 0:2. 
Sędziował poprawnie ob. Gołąb. 
Drużyna Stali“ jest zespołem 
bardzo młodym, zawodnicy jej 
nie Woj. A na razie dobrego 
pozio iom spotkań był z te- 
go zowóśli raczej słaby, Z zawod- 
weż, ab w pabianickich doskonałą for 
ysnał Dziubezyk, który. 

raa odci Aa 
{Lach 


paeen S 


i ukarani piekarze 


Michała Raszke na 25.000 zł. 


grzywny. > 


Referat: Karno - Administra- 
cyjny Starostwa Łaskiego na 
rozprawie w .Pabianicach nka- 
rał wymienionych poniżej pie 
karzy pabianickich za brak za 
pasów maki w piekarniach: 

Becht Józef, (Ks. Skargi 29), 
skazany został na grzywnę 2 
tys. zł, Berczak Bronisław, 
(Warszawska 1): — na 2.000 
zi, Głowiński Jan, (Żytnia 4), 
— na 2.500 zł., grzywny, Jasiń- 
ski Władysław. (Konopnickiej 
51) — na 3.000 zi., Lubiszewski 
Ronian, (Moniuszki 28) — na 2 
tys. zł. grzywny, Majewski Fe- 
liks, (Karniszewice 43), — ma 
2.000 zł.. Muda Aleksander, (Li 
stopada 12) — na 8.000 zł., Ra- 
tajczyk Józefj. (Mielczarskiego 
10) — na 2,000 zł. grzywny. 
Wanadachowicz Bronisław, (Ki 
lińskiega 15) na 3.000 zł., 
Włazłowicz Kazimierz, (20 
stycznia Nr. 24) — na grzywnę 
2.000 zł. oraz Ludomiła Zu- 
rawska, (Poniatowskiego 20), 
która za brak mąki i zły stan sa 
nitarny piekarni skazana ' Zø- 
stała na 4.000 zł grzywny. 

Za zakłócenie spokoju, Anto- 
pi Synowski, (Widzew 6) — ska 
zany został na 2.000 zł. grzyw- 
my. a Józefowi Dudzikowi, dzier 
żawcy posesji przy ulicy Gen. 
Żukowa 68, za nietępienie 
chwastów, (ostu) wymierzono 
grzywnę 1.500 zł. 


dobnie wygląda sprawa skupu zie 
mniaków. gdzie plan przekroczo” 
no już o 30 procent. 

Pośrednictwo spółdzielni jest 
należycie przez rolników docenia 
ne. Nic dziwnęgo: spółdzielcze pla 
cówki skupu płaca wysokie ceny 
i gwarantują odbiór niezależnie 
od warunków istniejących ra ryn 
ku. W roku bieżacym wszystkie 
wysiłki skupi się ną akcji zakła- 
dania nowych sklepów  detalicz- 
nych — przewiduje się uruchomie 
nie 64 placówek handlowych tego 
typu. Ponadto powstaną trzy go- 
spody w Sułejowie, Rozprzy i Go- 
rzkowicach. 

Mówiąc 0 rozwoju wiejskiej 
spółdzielczości w powiecie piotr- 
kowskim trudno nie wspomnieć o 
najlepszych na naszym terenie 
Gminnych Spółdziefniach, które | 
zarówno co do ilości sklepów, ob-| 
rotów oraz skupu żiemiopłodów 
przodują. Sa to: Gminne Spółdziel 
sie w Wolborzu, Kamieńsku i w 
Łęcznie. Ale i inne coraz lepiej 
opanowują podaż i zaspakajają po 
trzeby mieszkańców powiatu 
piotrkowskiego, stając się poważ- 
nym czynnikiem w rozwoju wsi. 


R 


nia świata pracy w r. 1950 w mle 
ko, jaja, masło i drób, spółdziel- 
czość mleczarsko-jajczarska musi 
uczynić wielki wysiłek zarówno 
organizacyjny, jak i gospodarczy. 
Dlatego konieczna jest reorganiza 
cja struktury wewnętrznej CSMJ 
w kierunku uaktywnienie pra” 
cy na wszystkich odcinkach. Trze 
ba rozbudować sieć zlewni i sku- 
pu w ścisłym oparciu o gminne 
spółdzielnie; rozszerzyć kontrak- 
tacjęi kontakty z grupami hadow 
ców, plantatorów i kołami gospo* 
dyń; rozwinąć na szeroką skalę 
szkolenie fachowe i ideologiczne, 
współzawodnictwo pracy : ruch 
nowatorski. Trzeba bezwzględnie 
oczyścić władze spółdzielni od e- 
lementów szkodliwych i wrogich. 


zmienić styl pracy, szczególnie w 
zespołach kierowniczych, podno- 
sząc ją na wyższy, socjalistyczny 
poziom, przyśpieszyć obrót towa- 
rów, usprawnić sprawozdawczość 
i rachunkowość, wzmóc dyscypli- 
nę pracy. 

Zdecydowana realizacja tych 
wytycznych, wypływających z a- 
nalizy błędów i niedociągnięć 
spółdzielczości mleczarsko - jaj- 
czarskiej w latach ubiegłych sta- 
nowi warunek dobrej pracy CSMJ 
w r. 1950 i w latach następnych. 

Rok bieżący bedzie generalnym 
egzaminem dla całego aparatu, 
który wzbogacony  doświadcze- 
niem powinier w pełni zrealizo- 
wać stojące przed nim poważne, 
bojowe zadania. 


Powiększa się 


sieć bibliotek gminnych 


w powiecie radomszczańskim 


Przed kiłkoma dniami w powie 
cie radomszczańskim odbyły się 
uroczystości, którym nałeży po- 
święcić wiele uwagi i które posia 
dają specjalną wymowę oraz 
szczególnie doniosły charakter. W 
wielu gminach naszego powiatu 
odbyły się mianowicie uroczysto” 
ści otwarcia Gminnych Bibliotek 
Publ cznych. Stanow:a one do p 
wnego „topnia symbol naszych © 


siągrięć na odcinku życia kuliu:, 


ralno - oświatowego. Zacofana i 
zaniedbana w okresie kapitali- 
stycznym wieś polska, która nie- 
jednokrotnie nie otrzymywała na 
wet gazet, nie mówiac już o radiu 
czy o wartościowej literaturze. 
dzisiaj posiada własne biblioteki. 

W ostatnich tygodniach ubiegłe 
go miesiąca pracownicy nowych 
Bibliotek Gminnych odbyli wspól 
ne narady z kierownictwem Po- 
wiatowej Biblioteki Publicznej. 
gdzie wspólnie opracowano. jakie 
książki należy przede wszystkim 
dostarczyć na wieś. Aby nowapo- 
wstałym bibliotekom gminnym 
stworzyć jak najlepsze warunki 
rozwojowe, już od września ubije- 
giego roku rozpoczęto opracowy- 
wanie sieci. bibliotek. Przewodni- 
czący Powiatowego Komitetu Bi- 
bliotecznego ob. Drzazga i spek- 
tof M. Bedharski oraz kie "0wnicz 
ka Biblioteki Powiatowej òb. Za- 
fońska SETST nacisk kładli 
na to, by każda biblioteka gmir- 
na posiadała jak najbardziej nada 
jacy się lokal. który by umożliwiał 
nie tylko wykonywanie «czynno- 
ści związanych z wypóżyczaniem 
książek, ale jednocześnie stanowił 
do pewnego stopnia punkt central 
ny spraw kułturalno-oświaiowych 


całej gminy. W ostatnim czasie 
gminne biblioteki otwarte zostały 
w miejscowościach Maluszyn, Żyt 
no, Koniecpol Miasto, Przerab į w 
Wieikomłynach. Na te niecodzien 
ne uroczystości bardzo licznie sta 
wili się mieszkańcy okolicznych 
Wsi. Uroczystości te połączone by 
ły z wystawami książek, które 

dawały możność przybyłym zapo- 
znanja się ze zdobyczami kultural 
nymi naszego życia powojennego 
i nowymi bogatymi pozycjami na 
szej literatury i literatury naszych 
przyjaciół. 

Stwierdzić tutaj trzeba, że co- 
raz częściej powtarzające się ufó- 
czystości otwierania » nowych bi- 
bliotek gminnych stanowią nową 
kartę w życiu wsi. 


Przy ul. Słowackiego 9 w Piotr- 
kowie w gmachu Liceum Żeńskie 
go znalazło sobie czasowe pomie' 
szczenie Państwowe Liceum Spół 
dziełcze, 
uczniów. Nauka w tym Liceum od 
bywa się w godzinach poboludnio 
wych. co jest konieczńie -zë wzglę 
du na to, że wielu uczniów tej 
szkoły pracuje do południa zawo- 
dowo. a swój wolny czas poświęca 
na naukę. 


Liceum wyposażone jest bardzo 
bogaio we wszelkie pomoce szkol 
ne, które pomagają uczniom w na 
uce przedmiotów zawodowych. | 


Wymienić tu należy zwłaszcza Sa 


¡lẹ maszyn do pisania, w której 


Dzięki pomocy robotników tomaszowskich 
mieszkańcy Czerniewice zwiedzili 


Ruchoma Wystawę Gospodarczą 


W ramach akcji łączności wsi | wane i do Tomaszowa sprowa- 


z miastem — załoga Państwowych 
Zakładów Przemysłu Wełniane- 
go nr 28 w Tomaszowie Maz. 
utrzymuje ścisły kontakt z miesz- 
kańcami ws; Czerniewice. dokąd 
wyjeżdżają stale robotnicze eki- 
py. czy po to, by pomóc swym 
braciom—chłopom w ich pracy, 
czy dać im godziwą rozrywkę po- 
przez występy naszego zespołu 
świetlicowego, czy po to — by 
nieść im słowa prawdy o nowej 
rzeczywistości, © budującej się 
Polsce Socjalistycznej, by grun- 


tować świadomość polityczną 1 
społeczna 
W tych dniach — postanowi- 


liśmy umożliwić mieszkańcom tej 
wsi obejrzenie Ruchomej Wy- 
stawy Gospodarczej, jaka od 
szeregu dni jest czynna na tere- 
nie Tomaszowa. a która w swym 
przekroju obrazuje dorobek Pol- 
ski Ludowej w ciąsu ostatnich 
lat i kreśli perspektywy jej dal- 
szego rozwoju. 

Postanowienie zostało zrealizo- 


CENNIK OGŁOSZEŃ 
W DZIENNIKU „GŁOS PABIANIC“ 


Za jednostkę obliczeniową dla ogłoszeń wymiarowych przy- 
żęto 1 mm przez szerokość 1 łamu (szpalty). W tekście i za teks- 


tem — 6 łamów po 45 mm. 


od 1dol00ómm W2 
od101do200mm 10zł 
od 201 do 300mm 160 zł 
powyżej 300mm 200zł 


ohe} 


Wiélkość ogłoszeń , Za tekstem 


Nekrologi Drobne 


70 zł 30 zł 
110 zł -—zł 
160 zł zł 
200 zł —zł 


Ogłoszenia tabelanzczna, bilanse i kombinowane:o -100.ne0% 


dzona została grupa 90 osób, w 
skład której weszli i starsi miesz 

kańcy wsi. młodzież i dzieci 
szkolne. Grupa ta. pod kierun- 
kiem przewodników RWG zwie- 
dziła pomieszczenia Wystawy. da 
jąc wyraz swego podziwu dla ze- 
branych na niej eksponatów i to 
tak z działu gospodarki przemysło 
wej, jak szczególnie bogatego 
działu rolnictwa i leśnictwa, 
obrazującego dorobek polskiej 
wsi i wspaniałe możliwości, ja- 
kie przed wsią stwarzają perspek 
tywy gospodarki spółdzielczej. 

Wystawa. która jako jedno z 
swych zadań postawiła przed so- 
bą gruniowanie sojuszu 
robotniczo - chłopskiego, przez 
pokazanie wsi dorobku miasta i 
odwrotnie — na przykładzie opi- 
niii w rażeń; jakie wynieśli z niej 
czerniewiccy chłopi dobrze 
sintra swe zadania. 


Po zwiedzeniu Wystawy, nasi 
goście zaproszeni zostali do kina. 
gdzie wyświetlany był film pt. 
„Lenin w 1918 roku”. Film ten 
wzbudził zachwyt j zbliżył jeszcze 
bardziej do obecnych, postać wiel- 
kiego Lenina i pierwsze socjali- 


styczne państwo — Związek Ra- 
'dziecki. 
Grupa,  odjeżdżając na wieś 


serdecznie nam dziękowała za za- 
proszenie i umożliwienie jej przy 
bycie do Tomaszowa. Dodać tutaj 
trzeba, że latem ubiegłego roku 
i my, robotnicy PZPW nr 28 byli 


iIśmy przez mieszkańców Czernie» 


wie zaproszeni na wystawę rol- 


pksa leka na tamtym (terenie 


była zorganizowana, a na której 
mogliśmy zapoznać się z pięcio- 
rletnim dorobkiem mało i Średnio 
rolnego chłopa. 


Ten wzajemny, coraz bardziej 
pogłębiający Se kontakt między 
tomaszowskimi robotnikami j czer 
niewickimi chłopami — jest jed- 
nym z fragmentów zacieśniające 
go się coraz mocniej sojuszu ro- 
botniczo-chłopskiego, który przy- 
śpiesza nasz wspólny marsz do 
Socjalizmu, 


Korespondent „Głosu“ 
E. Twardowski 


posiadające ponad 400 | sa 


„Wzrasta tempo pracy 
w PZPW Nr 29 


Dobrze się rozpoczął rok 1950 
w PZPW Nr 29. W porównaniu 
do ubiegłego roku w bieżącym 
roku tempo pracy wzrosło na 
wszystkich oddziałach produk- 
cyjnych, które od początku 
stycznia wykonywują ze znacz- 
ną nadwyżką zaplanowane nor- 
my dzienne. Potwierdzeniem te- 
go są wyniki, jakie oddziały pro 
dukcyjne osiągnęły w dniu 18 
bm. Przędzalnia w dniu tym nor 
mę dzienną wykonała w 117,5 
procent, tkalnia — 116,4 proc; 
wykończainia — 118,2 proc. 

Doświadczenia lat ubiegłych, 
szczególnie zaś roku ubiegłego, 
kiedy to piętrzyły się trudności 
w produkcji, a jednak wszystkie 
plany produkcyjne i wszystkie 
zobowiązania zostały zreałizowa 


ne z nadwyżką w terminach 
wcześniejszych — pozwalają 
twierdzić, że w br. załoga 


PZPW Nr 29 w pracy osiągać 
będzie jeszcze lepsze wyniki, że 
dołoży wszelkich starań, by 
jeszcze podnieść produkcję, aby 
plany roczne zostały wykonane 
z uadwyżką. Bo załoga PZPW 
Nr 29 świadoma jest celu, do ja 
kiego dąży. Załoga PZPW Nr 29 
dobrze zdaje sobie sprawę Z 
tego, że należy zwiększyć wydaj 
ność pracy, że należy dokładniej 
i sumienniej wykonywać pracę, 
aby zrealizować Plan 6-cioletni, 
który jest mocnym, fundamen- 
tem pod budowę Polski Socjali- 
stycznej. 

+:4903944402020090390004490. 


Czytajcie 
i rozpowszechniajcie 
„GŁOS* 


Państwowe Liceum Spółdzielcze 
szkoli fachowców ula sektora spółdzielczego 


uczniowie ćwiczą na 18 maszy- 
nach, podnosząc swoję umiejętno 
ści zawodowe. Wielką pomocą dla 
uczniów tego Liceum jest również 
lą towaroznawcza, w której wy 
świetlane są filmy naukowe. 

Szkoła w trosce o'-stan zdro” 
wófńmy uczniów zakupiła ż włas* 
nych funduszów gabinet lekarsko- 
deńtystyczny. 

Dla uczniów zamiejscowych 
szkoła prow adzi internat przy ul 
Jerozolimski iej Lokal internatu 
jest ciasny, a ÓW zostać powię 
kszony, gdyby Zarząd Miejski 
znalazł dla lokatórów tego domu 
mieszkania zastępcze. 

Uczniowie Liceum  Spółdzie!- 
czego bardzo chętnie biorą rów- 
nież udział w życiu społecznym 
naszego miasta. Znany jest prze- 
cież u nas chór rewelersów pod 
nazwa „Trzy Muchy”, oraz chór 
żeński kierowany przez prof. Mi- 
kulskiego. 

W bieżącym roku szkolnym Li- 
ceum Spółdzielcze ukończy 68 ucz 
niów, a Gimnazjum Spółdzielcze 
42. Absolwenci bądź pójdą na wyż 
sze uczelnie, bądź otrzymają po- 
sady w przedsiębiorstwach pań- 
stwowych i spółdzielczych. 

Jak nas informuje dyrektorka 
tego Liceum ob. Ożgowa, w naj- 
bliższym czasie szkoła przeniesio- 
na zostanie do nowego gmachu 
przy ul. Krakowskiej 36. W no- 
wym budyr:ku praca na pewno pój 
dzie jeszcze lepiej. gdyż wpłynie 
na to przestronność lokalu, które- 
go dotychczas szkole tak brakowa 


ło. (H). 


Nowe ślady zbrodni faszystowskich 


odkryte w 


W czasie robót związanych z| 
założeniem centralnego ogrzewa- 
nia w gmachu Zarzadu Miejskie- 
go robotnicy zatrudnieni przy 
uporządkowyw aniu iądnej z piw- 
nie natrafili na ślady zbrodn. hi- 
tlerowskich. Uwagę pracujących 
tu robotników zwróciła jedna ze 
ścian piwnic, na której znaleziono 
wiele śladów po strzałach z broni 


palnej. oddanych ze stosunkowo 
bliskiej odległości. Ponieważ w 
pobliżu znajdował się dawny 


areszt miejski, który okupanci 
hitlerowscy zamienili na więzie- 
nie istniało przypuszczenie, że w 
miejscu tym odbywały się egze- 
kucje więźniów. Przy rozkopywa- 
niu ziemi w piwnicy natrafiono 
rzeczywiście na zwłoki trzech 


zabitych meżczyzn. Ślad wskaza | 


s 


Radomsku 


ja na to, że również i w głeb- 
szych warstwach znajduje się 
większa ilość ofiar hitlerowców. 
W budynku tym, w czasie oku- 
bacji mieściła się hitlerowska żan 
darmeria i posterunek policji 
granatowej. Według opowiadania 
ludzi, którzy w czasie okupacji 
przebywali w tym więzieniu 
oprawcy hitlerowscy do piwnic 
tych wyprowadzali w nocy bar- 
dzo często aresztowanych, nato- 
miast z powrotem nikt nie wra- 
cał. Zwłoki zamordowanych ofiar 
hitlerowskich są w tej chwili 
bardżo trudne do rozpoznania, je- 
dynie resztki ubrania i innej czę- 
ści odzieży mogłyby pomóc przy 
zidentyfikowaniu zwłok. Miejsce 
kaźni zostało przez władze zabez- 
pieczone. Dalsze badania będą 
przeprowadzone na miejsch : 


BANERUOTWO FOX-FILMU 


Jeden z największych 
skich koncernów 
Film, posiadający 


amerykań- 
filmowych, Fox. 
2600 kinoteatrów 


w Ameryce i w Anglii — zbanksn- 
tował. Długi przedsiębiorstwa wyno- 
szą 96 milionów dolarów, _ 


ZARAZ UBZĄDZANIA WIECÓW 


Zapowiedziany na dzień jutrzejszy 
wiec kobiet — nie odbędzie się. Wła 
dze wojewódzkie wydały zakaz urzą. 
dzania wszelkiego: rodzaju wiaców i 
zgroniadzeń. 


EATASTROFALNY SPADEK 
EESPORTU 


Pisma notują, dalszy katastrofalny 
spadek eksportu towarów wełnianych 
i bawełnianych, co grozi dalszym u- 
nieruchomieniem fabryk łódzkich. 


232.604 BEZROBOTNYCH w POLSCE 


Na komisji budżetowej Sejmu uja 
wniono cyfry dotyczące bezrobocia w 
Polsce. Ogółem na terenie całego kra 
ju znajduje się w obeenej chwili 
232,604 ludzi zarejestrowanych jako 
pozbawionych całkowicie pracy a co 
za tym idzie śródków do życia. 
Tość. niezarejestrowanych robotników 
sięga wielu milionów, 


NASRIA- 


ADRIA — dlą młodzieży (Stalina 1) | 
„Złoty klnezyk'* — godz, 16, 13, T) 

BALTYK (Narutowicza 20) „Sumie- 
nie'* — godz, 17, 10, 21. ” 

BAJKA (Franciszkańska 31) „Wiel- 
kie życie'* — godz. 18, 2 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) — „Pro- 
gram aktualności krajowych i za- 
granicznych Nr 4“ — godz. 11, 12, 
13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL — dla młodzieży (Legionów 2-4) 
„Trzeci szturm — godz, 16, 18, 20 

MUZA (Pabianicka 178) „Dzieci ką- 
pitana Granta — godz. 18, 20 

POLONIA (Piotrkowska 67) — „Jan 
Rohacz z. Dube“ — godz, 17, 19, 21 

PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) 
„Arinka — godz. 18, 20 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) „Męż- 


czyźni w jej życiu” — godz, 18, 20 
ROMA (Rzgowska 84) „Aleksander 
Matrosow* — godz. 18, 20 


REKORD (Rzgowska 2) „Pieśń taj- 


giń dla młodz, godz, 16; seanss 
normalne godz. 18, 20. 
STYLOWY (Kilińskiego 1238) „Sta- 


tek pułupka* — godz, 15, 20. 

WIT (Bałucki Rynek 2) 15-letni 
kapitan“ — godz. 18, 20, 

TĘCZA (Piotrkowska 108) — „Ale'= 
sańnder Puszkin* godz. 16.30, 
18,50, 20.30, 

TATRY (Sienkiewicza 40) „Delegat 
floty" godz. 16, 18, 20 

WISŁA (Daszyńskiego 1) „Szeroka 
droga“ — film produkcji polskiej, 
godz, 17, 19, 21 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) 
Rohacz z Dube* godz. 
18.30, 20.30. 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) — 
„Dni i noce“ — godz. 16, 18, 20 

ZACHĘTA (Zgierska 26) „Czaro- 


u 


„Jan 
16.80, 


dziej sądów * — godz. 18, 20. 


Program na poniedziałek 23 stycznia 
1950 „roku 


1157 Sygnał czasu i Hejnał. 12,01 
Dziennik południowy, 13.30 Muzyką 
rozrywkowa. 14,00 Audycja Związka 
Nauczycielstwa Polskiego. 1420 (Ł) 
Fragmenty z oper kompozytorów sło- 
wiańskich, 1455 Utwory Mendelsohna, 
15,50 Audycja filatelistyczna dla świe 
tlio dziecięcych. 1550 Muzyka rozryw 
kowe, 16,00 Dziennik popołudniowy, 
16.20 (Ł) Aktualności łódzkie, 16.26 
(Œ) „List Proszki do Lening“ — 0- 
poówiadanie P. Zamojskiego, 16,40 AB) 
Muzyka dła dzieci. 1650 (Ł) „Pierw 
si absolwenci kursu dia analfabetów 
otrzymują nagrody“. 17.00 (Ł) Kon- 
cert popołudniowy. 17.45 (Ł) „Czy 
chcesz być włókniarzeni* — reportaż 
dla świetlic młodzieżowych, 18.00 „Z 
kraju i ze Świata”, 18.15 Koncert Ka 
poli Ludowej. 13,40 „Wszechnica Ra- 
diowa kurs I Wykład z cyklu: 
„Przyroda nieożywiona. 19:00 Audy- 
cja dla wsi. 19.15 Puccini „Tosca — 
opera w 3-ch, aktach w wyk, solistów, 
chóru i ork. Opery La Scala (w przer 
wi” Dziennik wieczorny). 21.45 
„Sztandar — opowiadanie G. Karo- 
stawowa: 22.00 (©) „Siedem dni spor 
tu“ — audycja w opracowaniu red. 
L. Szumłewskiego. 2 Pieśni maso 


82.20 
we w wyk. Chóru i Orkiestry P, R. 
Pransm. do CZECHOSŁOWACJI. j 
WĘGIER. 23.00 Ostatnie wiadomości, 
2315 Muzyka powążiua, 


Co pisała prasa łódzka 23 stycznia 1930 r. 


MILION TUŁACZY 
W czasie dziesięciu lut niepodległo 
ści — od roku 1918 do 1925 — wy- 
emigrowało z Polski za pracą i chle 
bem 1:080.000 ludzi. 


WNIOSEK O VOTUM NIEUFNOŚCI 
DLA RZADU BARTLA 
Frakcja komunistyczna w Sejmie 
zgłosiła na sobotnie posiedzenie Sej- 
mu wniosek o wyrażenie vótum nie- 
ufności dia rządu Bartla, 


MIESZRAŃCY OKOLIC PODMIEJ. 
SKICH WOŁAJĄ O KOMUNIKACJĘ 
TRAMWAJOWA 
„Kurier Łódzkić drukuje rozważa. 
mia na temat komunikacji tramwajo- 
wej w Łodzi, która przeznaczona jest 
tylko dla Gródmieścił Mieszkańcy u- 
kolie podmiejskich wędrują do pracy 
do miasta pó dwie trzy godziny — z 
powodu, braku połączeń tramwajo- 

wych. 


STRASZLIWA STATYSTYKA 

W ciągu roku 1020 Pogotowie Miej 
skie wzywane było do 6.840 wypad- 
ków, Z tego 5548 wypadków wydarzy 
ło się na terenach fabryk, W eiągu 
ub. roku wzywano pogotowie do 406 
samobójców, którzy targnęli się na 
życie wskutek braku środków do ży- 
cia, Do przytułków i „zbiorni miej- 
skiej odwisziono 1061 osób, które za 
słabły na ulicy wskutek głodu i wy- 
czerpania. 


(UG 


PAŃSTWOWY TEATR 
im. STEFANA JARACZA 
(ul, Jaracza 27 
W poniedziałek 23 stycznia — te- 
atr nieczynny, 
PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 34, tel, 123-02) 
O godz. 19,15 „Brygada szlifierza 
Karhana* 
Zniżki dla studentów i członków 
Związków Zawodowych ważne. 


PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
(ml.11 Listopada 21, tel. 150-36) 

Dziś teatr nieczynny, 


TEATR „OSA“ 
(Traugutta 1, tel. 272-70) 
O godz. 19.30 „Romans z wodewi- 
lu“ z udziałem T: Wesołowskiego. 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA* 
(ul. Piotrkowska 243) 
Ostatnie dni! Codziennie o godz. 
19.15 „Ptasznik z Tyrolu* — operet- 
ka w 3 aktach M. Helda i Westa. 
PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
Zespół wrozławski 
(ul. Jaracza 2, tel,217-49) 
Poniedziałók 23 stycznią, ostatnie dni 
„Klęska Hamana*. Początek o godzi- 


nie 19.50. 
A W NN o 


Gwardia (Giańsk) 


zwycięża 
warszawską imienniczkę 9:1 


GDAŃSK (Obsł. wł). — W obec- 
ności 5.000 widzów rozegrany Został 
mecz o mistrzostwo ligi bokserskiej 
pomiędzy Gwardią warszawską, a 
miejscową Gwardią. i 

Spotkånie, które zaliczyć można 
do najbardziej emocjonujących w 
tym sezonie zakończyło się zwycię- 


styem gdańszczan 9:7. 


SOIR DIFIILIVIIIII III DISI II IISIIAIFIIII IIIF ISISI 
UWAGA PRENUMERATORZY! 
W związku z utworzeniem z dn. 

I. L 1950 r. Państwowego Przedsię- 

biorstwa Kolportażu „Ruch“ wpłaty 

za prenumeratę należy uiszczać do 

25 każdego miesiąca, na miesiąc na- 

stępny. Wpłacić należy u kolportera 

fabrycznego lub przekazem poczto- 

wym na K-to VII 13767. 

GŁOS 


Organ Łódzkiego Komitetu i Woje- 
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ZE SPORTU 


Ne ringu fódzkim bez niespodzianek 


ŁKS Włókniarz deklasuje Cracovię 
wygrywając 16:0 


Rozegrane w dniu wczorajszym w 
hali Wimy zawody o mistrzostwo dru 
giej ligi bokserskiej pomiędzy Cra- 
covia a ŁKS-Włókniarzem, zakoń- 
czyły się zdecydowanym  zwycię- 
POZKAZAJIOZAAKAKZKKAJKSKA KXJAJIKKA 


Na macie w Poznoniu 
BE ANJA ADI dm 


Kolejarz (Poznań) 
kładzie na łopatki 
Gwardię łódzką 


POZNAŃ (Osł. wł.). — Spotkanie 
o mistrzostwo ligi zapaśniczej po- 
między poznańskim „Kolejarzem' a 
„Gwardią Łódź) zakoficzyło się po 
zaciętych walkach, stojących na za- 
dawalającym poziomie zwycięstwem 
drużyny „Kolejarza“ w stosunku 5:3. 

W wadze muszej — Bednarek (G) 
zwyciężył w 4 min. przerzutem z od 
wrotnego pasa Nikodemskiego (K), 
w koguciej — Grządzielewski (K) 
przez zastosowanie klucza fińskiego 
położył w 10 min. na łopatki Łazar- 


skiego. W wadze piórkowej — 
Kauch (K) zwyciężył przerzutem 
przez ramię: w 15 min. Tsnaszew- 


skiego. W wadze lekkiej — Jakubo- 
wicz (K) po wyrównanej walce po= 
konał pa, punkty Świętosławskiego. 
Zwycięstwo punktowe odniósł rów- 
nież Mielczak (K) nad Kromem w 
wadze półśredniej. Matusiakowi (G) 
rzyznano w wadze średniej zwy- 
cięstwo punktowane nad Krawczy- 
kiem. W wadze półciężkiej — No- 
waczyk (K) wygrał na punkty z Ka- 
walem. W wadze ciężkiej — Lenart 
(G) po zastosowaniu przerzutu przez 
biodro położył w 5 min. na łopatki 
Leitgeberta. s 


okręgu łódzkiego w boksie, rozegra- 
ny pomiędzy rezerwą ligowego ŁKS- 
Włókniarza a Ogniwem, zakończył 
się wynikiem remisowym 8:8. Tech- 
niczne wyniki walk wypadły nastę- 
pująco: 

Waga musza: Włodarczyk (ŁKS- 
Włókniarz) wygrał na punkty ze 
Strońskim (Ogniwo). , 

W. kogucia: Sochala (ŁKS-Włók- 
niarz) uzyskał punkty walkowerem 
wobec braku przeciwnika. 

Waga piórkowa: Debisz II poko- 
nał na punkty Kalinowskiego, (Ogni- 


wo). 

Waga lekka; Pastusiak (ŁKS-Wł.) 
ułegł na punkty Żerkowskiemu (0- 
zniwo). 

W. półśrednia: Stanikowski (ŁKS- 
|rognie > wygrał w 3 starciu przez 


poddanie się Wieczorka (Ogniwo). 
„Waga średnia: Szewczyński (ŁKS 


Liga hokejowa 


EKS Włókniarz — 
AZS (Poznań) 8:0 


Wczoraj na lodowisku ŁKS Włók- 
niarza w meczu 0 mistrzostwo ligi 
hokeiści ŁKS Włókniarza pokonali 
AZS (Poznań) 8:0 (3:0, 1:0, 4:0). 

Gra była ładna i ciekawa, Gospo- 
darze górowali przede. wszystkim 
szybkością. Bramki zdobyli; Stani- 
szewski, Skup, Koczewski po 2, Gla 
maczyński i Rączko po 1. 

Sqdziowali dobrze Bielecki i Eber 
hard (Kraków). 


Widzew i Legia 
zwycięzają 
Ostatnie dwie drużyny łódzkie w 
zawodach o mistrzostwo klasy B o- 
kręgu łódzkiego w boksie, uzyskały 
Legia pokonała druży- 
w stosunku 15:1. 


piórkowej. > 

Widzew w sobotę pokonał drużynę 
Włókniarza z Tomaszowa w stosun- 
ku 10:6. 


stwem gospodarzy w stosunku 18:0. 
Wyniki techniczne poszczególnych 

walk — na pierwszym miejscu za- 

wodnicy Cracovii: * Tas i 

Waga musza — Domański prze- 
grywa na punkty z Różyckim; w ko- 
guciej — Leja w walce z Mateckim 
zostaje zdyskwalifikowany w drugiej 
rundzie; w piórkowej — Domino ule- 
ga na punkty Olczykowi; waga lek- 
ka — Leja zostaje wypunktowany 
przez Marcinkowskiego; w półśred- 
niej — Zaczyk przegrywa z Debi- 
szem w H rundzie przez t.k.0.; w 
średnićj — Motyka ulega Olejniko- 
wi w drugiej rundzie również przę” 
t.k.o.; w. półciężkiej —. Rapacz *od- 
daje punkty bez walki z powodu nie- 
dowagi i to samo Bielakowski w wa- 
dze ciężkiej. 14% 

W ringu sędziował mgr Jacek Ko- 
walski z Poznania, na panktg: Biele- 
wiez (Poznań), Kupferstajn (War- 
szawa) i Markowski (Śląsk), Wi- 
dzów przeszło 3 tysiące. 


CZY ŁODZIANIE WEJDA 
DO LIGI? 


Kiedy publiczność opuszczała już 
halę Wimy, z przejeżdżającej „osiem 
nastki“ wyskoczył jakiś moeno spóź- 
niony zwolennik boksu, zapytując z 
przejęciem wychodzących: „No, jak 
tam? Jaki wynik?“ 16.0 — odpowie- 
dział ktoś. „A więc Włókniarze wy- 
grali waleowerem?* — Skądże zno- 
wu, to wynik na ringu .. 

Ci, którzy z takich czy innych po- 
wodów nie mogli przyjść na „Wimę* 
nie maja czego żałować. Spotkanie 
wypadło bardzo blado i rekordowy 
wynik nie jest bynajmniej dowodem 


O mistrzostwo kl. A w boksie 


Se RC Z z M e w w z R 


ŁKS Włókniarz IB - Ogniwo 8:8 


Ostatni mecz o mistrzostwo kl. A | Włókniarz) 


przegrał * do Kasperka 
(Ogniwo) przez dyskwalifikację w 2 
starciu, í 

Waga półciężka i ciężka: Wieczo- 
rek i Brzozowski z Ogniwa otrzymali 


punkty walkowerem wobec braku 
przeciwników. 


W ringu sędziował ob. Jaworski, 
na punkty Wójtowicz, Madaliński i 
Chorążak. 


psokiej klasy zawodników ŁK- 

łókniarza, a raczej słabości gości, 
którym jeszcze wiele brakuje do mia 
na: reprezentantów ligi bokserskiej, 
To prawda, że drużyną krakowska 
jest jeszeże bardzo młoda, ale poza 
Domańskim i Rapaczem, a może je- 
szcze bardzo odpornym na ciosy Li- 
sikiem nie widzimy w niej zawodni- 
ków z tzw. przyszłością. 

Również i łódzcy Włókniarze moc- 
no obniżyli swe loty. Nie jest to już 
ta drużyna z ubiegłego sezonu, któ- 
ra szła od zwycięstwa do zwycię- 
stwa, Świadczą o tym najlepiej dwie 
poniesione porażki z poznańską 
Wartą i ze Stalą. Na tle tym możli- 
wości zdobycia przez łodzian tytułu 
mistrzowskiego II ligi, a tym samym 
wejście do ekstraklasy bokserskiej 
staje się bardzo problematyczne. No 
ale kto wie... niespodzianki są zaw- 
sze możliwe. 


Z ringów | ligi 
Związkowiec (Bydgoszcz) 


pokonał Związkowca 
łódzkiego 10 :6 


BYDGOSZCZ (Obst. wi). — W me 
czu o mistrzostwo I ligi PZB Związ- 
kowiec (Bydgoszcz) wygrał z: łódz- 
kim Związkowcem 10:6. Spotkanie 
stało na słabym poziomie. Na wy- 
różnienie zasługuje jedynie spotka- 
nie w wadze lekkiej: Rinka (Byd- 
goszcz) — Zajączkowski (Łódź). 

Wyniki (na pierwszym miejscu 
bokserzy Bydgoszczy): w rmiszej — 
Nowak wypunktował Potockiego, — 
w koguciej — Lis przegrał, po sła- 
bej walce, ze Stasiakiem. — w piór- 
kowej — Kowalewski wygrał z Czar 
neckim przez t. k. o. w II rundzie, 
z powodu kontuzji łodzianina, — w 
lekkiej — Rinke, po ciekawej wal- 
ce wygrał zdecydowanie z Zającze 
kowskim, — w półśredniej — Bara- 
nowski wypunktował Kijewskiego, 
w średniej — Buczkowski pókonał 
Skalskiego, — w półciężkiej — Pie- 
traszek przegrał na punkty z Ta- 
borkiem, — w ciężkiej — Anton od- 
dał Niewadziłowi punkty w. o, Ż 
powodu niedowagi, 


0 przedownictwo w. siatkówce 


Drugi dzień turnieju akademików 
w siatkówce męskiej obok dwóch 
spotkań w tej konkurencji przyniósł 
również dodatkowo mecz szermier- 
czy, rozegrany pomiędzy AZS łódz- 
kim i ŁKS-Włókniarzem. Zawody te 
przyniosły zwycięstwo 12:4 ŁKS- 
Włókniarzowi. 


Pokłosie 4 niedzieli 


Wczorajsze wyniki siatkówki 


m tuttkojt"lódzkich kół sportówych * * 


Sala szkolna — Sterlinga 24 
Siatka męska: 

Fabryka Zegarów — Zw. Zaw. Pr. 
Finansowych 2:0 (15:12, 45:10) 

Zarząd Miejski dr, I — Głuchonie- 
mi dr, I 2:0 (15:8, 15:7) * 

ŁZWANN A24 — Prasa Wojsko- 
wa Zt (16:14, 12:15, 15:3) 

Zarząd Miejski dr. LI — Skóra V 
2-1 (15:7, 11:15, 15:11) 

Zarząd Miejski dr. II — Zjedn. 
Maszyn Rolniczych 2:0 (w.0) 

MZK — Głuchoniemi druż. II 2:0 
(18:16, 15:3) 

PZPJG Nr 8 — „Solidarność“ 2:0 
(15:6, 15:12) à 


©) 


= 


Siatka żeńska: 
Społem Koło 87 — Skóra V 2:0 


(15:4, 15:1) 
Skóra I — PZPB Nr 5 2:0 (15;1, 
15:9) 


Sala „Spójnia” 
Siatka męska: 

Urząd Wojewódzki dr. I — PZPW 
Nr 36 2:0 (15:7, 15:7) _ 

Książka i Wiedza — I Gimnazjum 
PZPJG 2:1 (15:10, 10:15, 15:11) 

Urząd Wojewódzki —: Gimnazjum 
Przem. PZPW 2:0 (15:5, 15:11) | 

Ubezpieczalnia Społeczna: — I Gi- 
mnazjum PZPJG druż. II 2:0 (15:7, 
15:5) š ki 

PWPW dr. I -— CHP Odzieżowego 
2:0 (15:11, 16:14) 


Gimn. Papiernicze — PZPB Nr 3 
2:0 (v. o) 

ZWS dr, I — PZPB Nr 5 2:0 (v.o.) 

Gimn. Papiernicze — ZWS dr. I 
2:0 (15:11, 15:6) 


Siatka żeńska: 

PWPW — PZPB Nr 5 2:0 (v.o.) 

ZWS —-PZPB Nr 8 2:0 (v.o.) 
Sala. szkolna — Drewnowska 86 

. siatka męska: 

Fa-Ma-Tka — Społem Koło 88 2;1 
(14:16, 15:9, 15:12) i 

OSP Koło 93 — Elektrownia 2:0 
(15:3, 16:14) x 

Czytelnik — Zjedn. Metalowe 2:1 
(8:15, 18:16, 15:9) 

PMT — Skóra I dr. I-2:1 (15:17, 
15:5, .15:13) A 

Dyr. Przem. Miejsc, — Skóra I dr, 
II 2:0- (15:11, 15:12) k 
“Elektrownia — CT dr..V 2:0:v.o. 
CSP Koło 93 — Fabryka Maszyn 
Jedyw. Ż:0:v.0. , - l 

' Społem Koło 88 — Filmowiec 2:0 
(15:7, 17:15) 

Technozbyt — PZPB Nr 8 2:0 v.e. 

Gimnazjum Papiernicze — PZPJG 
Nr'1 2:0 (15:9, 15:8) 


walczyły cztery AZS-v w Łodzi 


AZS (Wrocław) zdobywca 


I miejsca 
W meczu siatkówki męskiej AZS 
łódzki pokonał zespół AZS stołecz- 
nego w stosunku 2:0 (15:8, 15:11). 
Łodzianie grali dużo lepiej, niż dnia 
poprzedniego | zasłużenie wygrali, 

Zespół akademików z Wrocławia 
wygrał z drużyną swoich kołegów z 
Lublina 2:1 (15:4, 18:15, 15:8). 

Wyżej wymienione spotkania miały 
miejsce w sali Ogniska przed połu- 
dniem. 

Po południu 
spotkania. FN. j 

Rewanżowy mecz siatkówki żeń- 
skiej między drużynami AZS Łodzi 
i Lublina zakończył się zwycięstwem 
lublinianek 2:0 (15:4, 15:4). W siat- 
kówce męskiej AZS (Warszawa) po- 
konat AZS (Łódź) 2:1 (10:15, 15:13, 
15:9). 

W ostatnim meczu AZS (Wroc 
ław) pokonał AZS (Łódź) 8:2 (15:12 
11:15, 12:15, 15:4, 15:6). 

Ostateczna klasyfikacja: 

1. AZS (Wrocław) 

2. AZS (Łódź) 

3. AZS (Warszawa) 

4. AZS (Lublin) 


odbyły się końcowe 


Na lodowisku Zgierza 


Górnik (Janów) — > 
Włókniarz (Zg.) 4:2 


W ligowym meczu rewanżowym, 
rozegranym na lodowisku w. Zgie- 
rzu, hokeiści Górnika (Janów) zwy 
cjężyli Włókniarza (Zgierz) 4:2 (1:0, 
2:0, 1:2), 

Hokeistom śląskim nie odpowia- 
dało zbyt waskie lodowisko zgier- 
skie, a najlepszy ich napastnik Gan- 
siniec nie mógł wykażać w pełni 
swoich umiejętności. Śłązacy byli 
drużyną szybką i o klasę lepiej jeź- 
dzili na łyżwach. U gospodarzy wy- 
różnił się jedynie. Antuszkiewicz. 
Bramki dla Górnika zdobyli Poles— 
1. Wróbel II — 2 i Wróbel I — 1. 
Dla pokonanych obie bramki zdo- 
był Antuszewicz. 

Sedziowali Wigura i Kowalski 
(Poznań), Widzów ok. 3.000. 


Ujrzysz następnie ogniska i wypalony las, nie bój się tego, 


tylko.: śpiesz dalej. 


Na małej łączce w lesie zobaczysz pustą, opuszczoną świątynię, 


zwycięstwa. 

nę łódzkiej Stali 

Sedem walk wygrali wojskowi, re- 
misując tylko w jednej — wadze 


Do świętego miasta płynęli į szli pątnicy ze wszystkich miast 
H ndustanu. Często w dół rzeki płynęła wielka łódź, na której był 
umieszczony namiot. sporządzony z szerokich liści bambusu, prze- 
platany kwiatami. Węwnatrz namiotu siedział zmarły, skrępowany 
jak kukła i owinięty w żółtą tkaninę: to wieziono zmarłego brami- 
na, by go pochować w: Benaresie, 

Przez wiele dni słyszała Lela uderzenia wioseł o wodę, plusk 
fal i przyciszone rozmowy przewoźników. Siedziała cichutko pod 
daszkiem, splecionym z traw, i przyciskała do piersi bambusową 
laseczkę, wydrążoną w środku i zalakowaną woskiem na obu koń- 
csch. W lasce był list, który miała doręczyć, Powtarzała sobie” 
w myśli przykazania Czandry-5inga, a 

— Od miejsca, do .którego przywiezie cię łódka — mówił 
Czandra — pójdziesz w górę rzeki, prawym brzegiem. Tam zoba- 
czysz piaszczystą pochyłość i drzewo stojące nad samym. urw.s- 


lkiem. W tym miejscu skręć do lasu i idź dalej bez żadnej obawy 


prosto 'na' północ. AA N j eae: 
W lesie będziesz widziala jakgdyby lysiny — wypalone miejsca, 


a 


D-1-11479 4 omójaj ; 


miusisz obejść ją i śceżką po prawej stronie wyjdziesz ku wsi. 
Pośrodku wsi wykopany okrągły staw. Podejdź śmiało do dużego 
domu nad stawem i poproś naczelnika — dżemadara. Skoro wyjdzie 
naczelnik, powiedz mu: — „Tygrys idzie do wodopoju”. 

Jeśli odpowie ci — „Myśliwy czeka w zaroślach”, dasz mu 
wtedy zapieczętowaną laskę z listem, a on już będzie wiedział, co 
z nim zrobić, s 

— „Tygrys idzie do wodopoju* — powtarzała Lela w myś- 
ląch — Co to znaczy? 

Nikt nie mógł wyjaśnić jej znaczenia tych słów. Przewoźnicy 
wiosłowali dzień į noc, zamieniając ze sobą od czasu do czasu kilka 
słów. Na Lelę nawet nie patrzyli, 

Pod Ałłachabadem łódź z mętnych fal Gangesu wypłynęła na 
jasne wody Dżamny. Tu zaczynała się prowncja Doab — kraj 
Dwóch Rzek, leżący w widłach Gangesu i jego dopływu, Dżamny, 

Nurt był tu bystry i łódka musiała walczyć z przeciwnym prą- 
dem. Znikły zarośla bambusowe, zastąpiła je na brzegu goła równi- 
na, potem dopiero zaczęły się wynurzać wzgórza. zagajniki drzew 
kolczastych i wreszcie znowu lasy. i 

W wiele dni późriiej łódź zatrzymała się przy piaszczystym 
cyplu, gdzie do wód Dżamny wpływał jakiś waski, beżimienny 
dopływ e brzegach porośniętych lasem. A 

aie R 


